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MIR szuka nowych łowisk dla fioły

„Wieczni“ piwrócilo
z polowania na rekiny
GDAŃSK PAP. Po trwającym ponad cztery miesiące rejsie 

powrócił do Gdyni statek badawczy Morskiego Instytutu Ry
backiego „Wieczno” . Celem wyprawy było zbadanie łowisk 
wielkich ryb pclagicznych, głównie tuńczyków 1 rekinów, a 
także kalmarów — na otwartym oceanie.
EKSPEDYCJA operowała w

równikowej strefie Oceanu 
Atlantyckiego, poczynając od 
wód Zatoki Gwiiin©jakiej poza 
strefą szelfową. Była to już 
druga, podobna wyprawa tego 
statku. Celem obydwu ekspedy
c ji i  dalszych zaprogramowa

nych badań jest znalezienie ło
wisk, na których nasza flota 
rybacka mogłaby choć w czę
ści powetować straty wynika
jące z ograniczenia dostępu do 
łowisk szelfowych.

Świeżo zakończona wyprawa 
przyniosła wiele interesującego 
materiału, potwierdzającego ce
lowość zainteresowania polskie
go rybołówstwa otwartym oce
anem, a przede wszystkim po
łowami tuńczyków, rekinów i. 
kalmarów. W czasie rejsu zlo
kalizowano miejsca występowa
nia tych zwierząt morskich a 
także poddano próbom impor
towany oraz pochodzący z wła
snych konstrukcji sprzęt poło
wowy. Są to haki oraz urządze
nia do ich stawiania i  wybie
rania a także odpowiedni sprzęt 
pomocniczy. Do kraju przywie
ziono spore jak na możliwości

małego statku badawczego 
ilości wielkich ryb  oceanicz
nych, które będą przedmiotem 
dalszych badań w laboratoriach 
dla ustalenia najefektywniej
szych metod ich przetwórstwa. 
Część przywiezionych ryb tra
f i  do specjalistycznych restau
racji i  zakładów garmażeryj
nych, a więc jyż niebawem 
mieszkańcy Trójmiasta i tu ry 
ści będą mogli skosztować no
wych egzotycznych potraw. 
Część uzyskanych połowów 
sprzedano za granicą, uzysku
jąc dzięki temu fundusze na 
zakup paliwa, a także środki 
na zakup leków zagranicznych

I, Gandhi w USA
N O W Y  JO R K  P A P . We w to re k  

w ieczorem  p rzy le c ia ła  do Nowego 
J o rk u  p re m ie r In d ii,  In d ira  Gan- 
dh i. Jest to  p ie rw szy  e tap  je j  ty 
go d n io w e j w iz y ty  w  U SA. W ęzw ar 
te k  i  w  p ią te k  In d ira  G andh i od
będzie rozm ow y z p rezydentem  Ro 
naldem  Reaganem  i in n y m i p o lity 
ka m i S tanów  Z jednoczonych.

Konflikt libański

USA odrzucają 
stanowisko OW P
Ponowne nasilenie bombardowań Bejrutu

STANY ZJEDNOCZONE oficjalnie odrzuciły stanowisko, ja
kie zajął ostatnio przewodniczący Komitetu Wykonawczego Or
ganizacji Wyzwolenia Palestyny, Jaser Arafat wobec uchwał 
ONZ w  kwestii palestyńskiej i pośrednio wobec Izraela, tw ier
dząc, że przywódca OWP nic zadośćuczynił żądaniom USA w 
sprawie jednoznacznego uznania Izraela jako państwa.
W WYWIADZIE dla amery

kańskiej sieci TV CBS kieru
jący delegacją parlamentarzy
stów USA McCloskey powie
dział w  Jerozolimie, że premier 
Izraela Menachem Begin posta 
nowił nie prowadzić dialogu z 
Organizacją Wyzwolenia Pale
styny, nawet gdyby je j przy
wódca, Jaser Arafat, uznał, pra 
wo Izraela do istnienia.

Lotnictwo izraelskie konty
nuowało barbarzyńskie naloty 
na zachodni Bejrut, broniony 
przez Palestyńczyków i sojusz
nicze ugrupowanie lewicy l i 
bańskiej. Samoloty agresora by 
ły  naprowadzane na cel przez 
artylerię, która ostrzeliwała 
atakowane rejony miasta po
ciskami świetlnymi. Nalotów 
dokonywano w  sposób falowy.

(Dokończenie na str. 3)

„Dar Młodzieży"
rafuje

żeglarzy RFN
(Radiotelefonem 

od naszego wysłannika)

TUZ po starcie do ,,Operacji Ża
giel” , który nastąpił — jak już in 
formowaliśmy — ostatniej nie
dzieli w Falmouth, uczestniczący 
w niej nowy polski żaglowiec 
„Dar Młodzieży” rozwijając pręd
kość do 12 węzłów wysforował 
się na czoło międzynarodowej ar
mady. Przewaga ta utrzymywała 
się w nocy z poniedziałku na wto 
rek kiedy to — jak podaje za po
mocą radio-telefonu nasz korę-

(Dokończenie na str. 2)

Jak kupujemy „Kurier“

na tegoroczne upal- 

(Foto—CAF)

ZWYKŁY DZIEŃ*, wtorek 
27 łipca br. O godzinie 11.15 
kierownik redakcji porannej 
red. A. Gedymin informuje: 
„rotacja ruszyła”. Za 30 mi
nut pierwsze, pachnące dru
karską farbą numery „Kurie
ra” będą gotowe do dostar
czenia ich do kiosków.

GODZINA 12.30. Przed bramą 
drukami stoją ciężarówki Przed
siębiorstwa Transportowo-Sprzęto- 
wego Łączności. Pierwsza z nich 
gotowa jest do odjazdu. Rusza 
tak szybko, że nasz redakcyjny 
samochód, który miał towarzy
szyć jej w pracy, utyka w korku 
ulicznym i traci ją z poła widze
nia.

Dochodzi godz. 15 — w kio
sku „Ruchu”  nr 6 tuż koło kina 
„Kosmos" klienci na próżno py
tają o „Kurier” . Tej gazety już 
nie ma! Dziś przywieźli ją wy
jątkowo wcześnie przed godz. 14

ale sprzedawczyni pani Iwona Ni- 
kuła dostała zaledwie 280 egzem
plarzy. Mogłaby —'  jak sama 
twierdzi — sprzedać dużo więcej 
nie ma jednak wpływu na zamó
wienia. Na „Kurier”  obowiązują 
rozdzielniki.

Kilka minut po godz. 15 znaj
dujemy się przy kiosku zlokali
zowanym przy ul. Farnej. ’ Tutaj 
leżą całe sterty „Kuriera" —- 
sprzedaż idzie opieszale, mimo, 
iż gazetę dziś dostarczyli konwo
jenci o godz. 14. Zdarza się jed
nak często, że przywożą nawet o 
godz. 16 — wtedy klapa.

Godzino 15.15. Kiosk „Ruchu” 
w hallu Dworca Głównego. 
Przed nim kolejka. „Kurier” , „Pro
szę o „Kurier" rozlega się co 
chwila. Sterta gazet szybko top
nieje. Identyczna sytuacja panu
je na peronie I, z tą jednak róż
nicą, że tam prasy jest więcej. 
Zupełnie inaczej jest na peronie 
III.

— Dostałam dziś „Kurier”  wy
jątkowo wcześnie — mówi p. 
Teresa Wernikowska. — Skoń
czyłam sprzedaż 400 egzempla
rzy przed godziną 15. Nie mogę 
zamawiać więcej, bo kończę pra
cę o 16. Czasami zdarza się, że 
ta gazeta zostaje nie sprzedano. 
Zazwyczaj wtedy, gdy przywożą 
mi ją późno.

O godzinie 16.25 w kiosku nr 
228 przy ul. Komuny Paryskiej 
sprzedano ostatni egzemplarz 
„Kuriera". Co prawda w placów
ce naprzeciw u zbiegu ul. Ban- 
durskiego i Obotryckiej leżało 
jeszcze kilkanaście egzemplarzy, 
jednak — choć położona jest tak 
blisko — nie cieszy się ona zbyt 
dużym uznaniem kupujących.

Na Warszewie „Kuriera”  nie 
było. Zarówno p. Regina Trela 
(kiosk nr 77) jak i jej koleżanka 
z kiosku nr 267 przy ul. Dzierżo
na, wzięłyby chętnie jeszcze po 

(Dokończenie na str. 8)

Obradowało
Biuro Polityczne KC PZPR

Realizacja programu
odrodzenia
narodowego

W CZO RAJ B iu ro  P o lityczn e  KC 
PZPR  o m ó w iło  ak tu a ln ą  sytuac ję  
spo łeczno-po lityczną w  k ra ju  w  
św ie tle  posiedzenia S e jm u P R L  w  
d n iu  31 lipea  1982 ro ku .

(Dokończenie na str, 2)

Powstało Zrzeszenie
Producentów
Samochodów
W A R S ZA W A  PAP. M in is te r h u t

n ic tw a  i  p rzem ys łu  m aszynowego 
za tw ie rd z ił um ow ę o  u tw o rze n iu  
o b lig a to ry jn e g o  Zrzeszenia P ro d u 
cen tów  Samochodów, do k tó re g o  
p rzys tą p iło  27 fa b ry k  w y ro b ó w  f i 
n a ln y c h  i  ko o p e ra cy jn ych . Człon
ko w ie  zrzeszenia p rz y ję li znak l i r  
m o w y  ł  to w a ro w y  „P o lm o ” .

1,5 min dolarów
za dokonanie zamachu 
na papieża?

R ZY M  P A P . W łoskie  w łaóze 
śledcze w  dalszym  ciągu poszuku ją  
w sp ó ln ikó w  M ehm eta  A l i  Agey, 
k tó ry  — ja k  w iadom o — 13 m a ja  
ub. ro k u  dokona ł zam achu na pa
pieża, Jana P aw ia  I I ,  za co został 
skazany na ka rę  dożyw otn iego  
w ięz ien ia .

Ja k  w y n ik a  z oświadczenia rzecz
n ik a  p o l ic j i  w ło s k ie j, do A n k a ry , 
celem »badania e w e n tua lnych  po
w iązań zam achowca z. n ie  w y m ie 
n ioną  z nazw y organ izac ją  te r ro 
rys tyczną , uda ł się sędzia śledczy 
I la r io  M a rte lla . P o lic ja  pode jrze 
w a, że o rgan izac ja  ta , za dokona 
n ie  zam achu na papieża zapłaciła  
A l i  A g cy  sumę 1,5 m in  do la rów .

Łódzki lekarz
wicemistrzem świata

w... iluzji
Ł O D 2  P A P . N a X V  św ia tow ym  

kongres ie  s z tu k i i lu z j i ,  k tó r y  od
b y ł się w  Lozann ie , w ice m is trzo 
s tw o św ia ta  w  je d n e j z n a jt ru d 
n ie jszych  k a te g o r ii zdoby ł m łody 
łó d z k i le k a rz  S ła w o m ir P iestrzen ie  
w ieź. Jest to  sukces, zważywszy, 
że w  te j m ię dzyna rodow e j im pce- 
z ie  ry w a liz o w a ło  150 ilu z jo n is tó w  z 
28 k ra jó w .

S ła w o m ir P iestrzeniew iez, k tó ry  
„cza rn ą  m ag ią ”  pas jonow ał się ju ż  
podczas s tu d ió w  — p ra cu je  w  szpi
ta lu . Jest p rzew odn iczącym  k ra jo 
wego k lu b u  ilu z jo n is tó w  dz ia ła jące  
go od 8 la t  p rzy  łó d z k im  dom u 
k u ltu r y .  W  k i lk u  m iastach  P o lsk i 
is tn ie ją  te renow e  ko la  zrzeszające 
e n tu z ja s tó w  te j  sz tuk i.

Ju tro  
12 stron
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„Dar Młodzieży"
rcrtuje

żeglarzy RFN
(Dokończenie ze str. 1)

spondent Marek Czasnojć załoga 
wachtowa o 4.20 nad ranem za
uważyła czerwone rakiety. — „Dar 
Młodzieży" wyłączył się z trasy 
regat i znajdując się najbliżej 
wzywających pomocy, pospieszył 
na ratunek. Poszkodowanym był 
jacht bandery RFN. Na tej małej 
jednostce żaglowej w wyniku wy
wrócenia się lampy naftowej wy
buchł groźny pożar w kabinie. Sil
nemu poparzeniu uległ jeden z 
członków załogi. Ogień na jachcie 
ugasili polscy żeglarze, zaś lekarz 
okrętowy Stefan Baranowicz u- 
dzielił poszkodowanym pierwszej 
pomocy. Już z pokładu „Daru Mło 
dzieży" najbardziej poparzonego 
żeglarza w stanie ciężkim odebrał 
okręt wojenny bandery portugal
skiej i przetransportował go do 
najbliższego portu.

Akcja niesien.a ratunku zakoń
czyła się 27 bm o 6.45 nad ra
nem a nasz największy żaglowiec 
ponownie włączył się do regat. 
Ile mil w dystansie stracił „Dar 
Młodzieży" trudno obecnie ocenić. 
Ważniejsza jest jednak godna u- 
znania postawa polskich żeglarzy 
którzy bez wahania natychmiast 
pospieszyli z pomocą ludziom po
trzebującym jej na otwartym mo
rzu.

Od ! października 1982 r.

Przybędzie nowych gmin
i jedno miasto

WARSZAWA PAP. W ubiegłych latach wpłynęły do M ini
sterstwa Administracji, Gospodarki Terenowej i Ochrony Śro
dowiska wnioski z 35 województw w sprawie utworzenia gmin. 
W większości dotyczyły one gmin zniesionych w latach 1975— 
1977 r.; nieliczne — gmin, które do 1973 r. były gromadami.

W KW PZPR

Obradował zespół 
dla wyjaśnienia 

przyczyn konfliktów
W C ZO R A J W K W  PZPR  o i -

b y ło  się posiedzenie w o jew ódz 
k ie g o  zespołu d la  w y ja śn ie n ia  
p rzyczyn  k o n f l ik tó w  społecz
n ych  w  dz ie jach  P R L, pośw ię
cone d ysku s ji nad opracow a
n ia m i c e n tra ln y m i do tyczący
m i tego p rob lem u . Z azna jo 
m iono  się m . In . z opracow a
n ia m i do tyczącym i p rzyczyn  
k ry z y s u  p rze łom u la t  1970, 
w  Szczecinie w  sferze społecz 
n o -o o lityczn e j oraz ekonom icz 
no-spo łecznym i p rzes łankam i 
k ry z y s u  g ru d n io w o -s tyczn io  • 
wego w  w o j. szczecińskim .

Jak dostać się do pociągu?

Wakacyjny szczyt
WARSZAWA PAP. Dantejskie sceny można niekiedy oglą

dać w  tym roku w wakacyjnych miesiącach na kolejowych 
dworcach. Pasażerowie muszą mieć dużo szczęścia — nie ty l
k o , aby dostać siedzące miejsce, ale czasami nawet, aby w 
ogóle wsiąść do pocicgu. Nie wszystkim to się udaje i  bywa, 
że część podróżnych pozostaje na peronach.
NIEKTÓRZY spośród nich. jest wciąż nieczymana. Podróżna 

mając bilety do pociągu osobo- mają do kolejarzy pretensje 
wego lub pospiesznego, wsiada- również za brud i brak wody 
ją do ekspresu jadącego w tym w wagonach.
samym kierunku, godząc się z _____ ___ .. . .
góry na zaplaceiie kary. Zre- „  napom podróż,
sztą zdobycie biletów też nie " f  w  ,  J T  " o to w £ ' !.a  d a w ' 
należy do łatwych o s ią g n ij S z t  n S S e ró ^ z w te L z T  
jako że ezĘŚi okienek kasowych £* “ E

•których liniach, o kilkadziesiąt
Akcja ■ 30 i 31 bm.

iz  przezorny
na drodze!”

KAŻDEGO roku w miesią
cach wakacyjnych — milicyjna 
Służba Ruchu Drogowego 
wspólnie z Polskim Radiem pro 
wadzą cykliczne, ogólnokrajowe 
akcje oznaczone kryptonimem 
„BĄDŹ PRZEZORNY NA 
DRODZE".

Kolejna akcja rozpoczyna się 
30 bm. i  trwać będzie non stop 
do późnych godzin wieczornych 
w sobotę, 31 łipca.

W naszym województwie 
zmotoryzowane i piesze patro
le m ilic ji drogowej oraz in
spektorów ORMO, w towarzy
stwie dziennikarzy szczeciń
skiej Rozgłośni PR, zwracać 
będą szczególną uwagę na bez
pieczeństwo w ruchu na dro
gach rekreacyjno-turystycznych, 
bezpieczeństwo dzieci przeby
wających na obozach i kolo
niach a także — utrudnienia 
w ruchu kołowym spowodowa
ne rozpoczęciem żniw (wzmo
żony ruch pojazdów ro ln i
czych).

W ciągu dwu dni akcji Pol
skie Radio emitować będzie .w 
programie I (ogólnokrajowym) 
krótkie relacje z przebiegu 
działań. Dla Szczecina przewi
dzianych jest 6 tzw. wejść antę 
nowych.

<*P>

procent, jako że dziś dużo trud 
niej wyjechać na urlop samo
chodem lub autobusem PKS 
Wzrost ruchu na liniach krajo
wych jest też rezultatem ogra
niczeń dotyczących wyjazdów 
za©raai'Lcznych.

Liczba pociągów uruchamia
nych w okresach szczytu jest 
teraz co prawda nieco większa 
niż w latach ubiegłych, ale dziś 
na trasy wyruszają krótsze 
składy; przeciętnie w każdym 
pociągu jest od 3 do 4 wago
nów mniej niż dawniej. Spo
wodował to katastrofalny nie
dobór taboru pasażerskiego 
Według Dyrekcji Generalnej 
PKP, aby podróżnym zapewnić 
jako takie przyzwoite warunki 
jazdy, kolej musiałaby włączyć 
do ruchu (a tym samym otrzy
mać) ok. 1,5 tys. wagonów. 
Tymczasem w tym roku PKP 
dostanie w sumie ok. 300 wago
nów, czyli mniej niż wycofa 
ich z eksploatacji — ńa sku
tek zużycia technicznego. A 
więc w  najbliższych miesiącach 
sytuacja ulegnie dalszemu po
gorszeniu.

Komunikat MSW
W A R S Z A W A  P A P . Do K om endy 

W o je w ó d zk ie j M O  w  T a rnow ie  
zg łos ił się S ta n is ła w  C hrobak  — 
p rzew odn iczący Z arządu W ojew ódz 
k ie g o  N iezależnego Samorządnego 
Z w ią zku  Zaw odow ego R o ln ikó w  
In d y w id u a ln y c h  „S o lid a rn o ść ” , 
cz łonek O gó ln o kra jo w e g o  K o m ite 
tu  Z a łożyc ie lsk iego  tego zw ią zku  — 
u k ry w a ją c y  s ię  od 13 g ru d n ia  u- 
b ieg łego  ro k u . P o  p rzep row adzo 
n e j rozm ow ie  1 z łożen iu  obszer
n y c h  w y ja ś n ie ń  S ta n is ła w  C hrobak 
zos ta ł z w o ln io n y  do dom u.

WSZECHSTRONNA analiza 
tych wniosków w 40 przypad- 
kach potwierdziła ich słuszność. 
Minister administracji, gospo
darki terenowej i  ochrony śro
dowiska wydał więc rozporzą
dzenie o utworzeniu z dniem 
1 stycznia 1982 r. 40 gmin w 
17 województwach. Wprowadzę 
nie stanu wojennego spowodo
wało jednak konieczność od
roczenia realizacji tej decyzji 

Wobec postępującej z każ
dym dniem stabilizacji życia w 
kraju oraz biorąc pod uwagę 
stanowisko władz terenowych 
wyrażające się we wnioskach 
o przyspieszenie utworzenia 
nowych gmin, co do których 
podjęte zostały już pozytywne 
decyzje, jak również idąc na
przeciw postulatom licznej 
rzeszy ludnośai wiejskiej — 
przewodniczący WRON, pre
mier gen. arm ii Wojciech Ja
ruzelski — wyraził zgodę na 
utworzenie z dniem 1 paździer
nika 1982 r. owych 40 gmin 
Równocześnie z tym dniem 
utworzone zostanie miasto Po
ręba ,z dotychczasowej części 
miasta Zawiercie w  woj. kato
wickim.

Potwierdzona hipoteza
OD w ie lu  la t  t rw a ją  badania 

a rcheo log iczne  w  p oszuk iw an iu  ila  
dów  ru in  średniow iecznego g ro d z i
ska w  re jo n ie  jez io ra  B y ty n  ko ło  
Tuczna w  w o j. p ils k im . W op a r
c iu  o źró d ła  h is to ryczne  prace son 
dażowe p ro w a d z ił ju ż  w  192« t .  
n ie m ie c k i archeo log  Sandt, a *v 
1982 r . p o d ję li je  p racow n icy  ka te 
d ry  a rch e o lo g ii U n iw e rsy te tu  im  
A dam a M ick ie w icza  w  Poznaniu

O becnie w  p o rozum ien iu  z w o je 
w ó d zk im  ko n se rw a to rem  zaby tków  
w  P ile , p e n e tra c ji g łęb in  jeziora 
p o d ję li się p łe tw o n u rk o w ie  kosza liń  
skiego k lu b u  „M a re s” . K ilk a k ro tn e  
zejście pod wodę p rzyn io s ło  sensa
c y jn e  o d k ryc ie  1 p o tw ie rd z iło  h ip o 
tezę o is tn ie ją cym  k iedyś  d re w n ia 
nym  pomoście prow adzącym  ponad 
je z io re m  do grodziska. Na głębo
kośc i 20 m e tró w  p łe tw o n u rk o w e  
z n a le ź li w yd rą fo n ą  w  konarze 
d re w n a  łódź, tzw . dłubankę...

Realizacja programu
(Dokończenie ze s tr. 'l)  d o  z in ,y  o ra z  Z b liż a ją c e g o  s ię  n o 

w e g o  r o k u  s z k o ln e g o  i  a k a d e m ie -
D , _  . . . ____ kiego. P odkreślono, że obecnie
B iu ro  P o lityczn e  w  naw iązan iu  ważne Jest w sparcie

do sejm owego w ystąp ień ,a  prem ,e- ro m lg 6„  „  (p ra w n y m  żOiorr.e i  
¿ f i t ?  « .gospoda row an iu  « lem lop lodów . 

o l Jrm  w spó lne j d e k la ra c ji P ^P R . B iu ro  P o lityczn e  z uznaniem  
ZSL, SD, stowarzyszenia P A X , 0 r ZVi eł 0 w v n ik i nraev tve h  zalóe
C1.SS 1 F Z K S  zaapelowało do człon T S S h w S m S S c f «
ko w  p a rt! o a k ty w n e  w łączenie I u „ k a c ll zd o ła ły  w y k o n a i swoje 
się do dU a la lnośc i w  P a tn o tycz - pó łroczne zadania. P o d kreś liło , że 
n ym  R uchu O drodzenia N arodow e- ksz ta łtow an ie  o gn iw  sam orządu

a . p racow niczego p o w in n o  p rzyczy-
. te n  , 8taJ* s,3 znaczącym  n ia £ sję  b a rd z ie j e fektyw nego 

i£ S£ ,»rU jąCym  rZCSZC ° *  fu n k c jo n o w a n ia  p rzeds ięb io rs tw .
^  ,a  *ła r ?eCZ rea* W  tra k c ie  d y s k u s ji w skazyw ano 

i « t f i i « pr05 J ~ i r i - « dr0dze« ia  n a « ~  na potrzebę w ysuw an ia  na k ie ro w - 
» r ^ D dneg0 *  l in i4 * x  nicze s tanow iska  lu d z i posiadają- z ja z a u  p z p R . cych  w ysok ie  k w a lif ik a c je  zawodo-

Podkreślono, iż  w  os ta tn im  o k re - we oraz ideow o-m ora lne , a k ty w - 
sie w  życ iu  spo łeczno -po litycznym  n ych , prężnych , ro zu m ie ją cych  w y  
k ra ju  zarysow a ły  się tendenc je  słu n o g i  re fo rm y .

z e w n ę trz -  B iu ro  P o lityczne  p rz y ję ło  harm o-
T«if2ai n n » Inl allzai ^ I ’  a ta Ii ż/n  k o " *  n og ram  re a liz a c ji u ch w a ły  IX  Ple- so lid a c ji społeczeństwa w o k ó ł nad- „,.™  K r  p 7 P n  
rzędnych  in te resów  PR L. Te teu - m ,ra K ‘
denc je  na leży um acniać.

S tw ie rdzono, że o rgan izac je  i  in 
s tanc je  p a rty jn e , ogn iw a  a d m in i
s tra c ji i  gospoda rk i p o w in n y  do
k ładać  m aks im um  s ta rań  w e w c ie 
la n iu  w  życ ie  zasad re fo rm y  gos
podarczej. Konieczne je s t zdecydo
w ane p rzec iw dz ia łan ie  m a rn o tra w 
stw u . s p e ku la c ji i  in n y m  n e g a tyw 
n ym  z jaw iskom . W skazano, że z 
dużą w ra ż liw o śc ią  ł  tro ską  należy 
tra k to w a ć  p ro b le m y  życ ia  ro b o tn i
ków  i  w szys tk ich  lu d z i p ra cy , rea
gować ostro  na p iz e ja w y  bezdusz
nego, b iu ro k ra tyczn e g o  do n ic h  po 
de jścia . W ięce j u w ag i na leży po
św ięcić rozw ią zyw a n iu  spraw  -so
c ja ln y c h  załóg, u ła tw ia n iu  na b y
c ia  a r ty k u łó w  p ie rw sze j po trzeby, 
zwłaszcza pod ką te m  przygo tow ań

S T A T K I N A  W EJŚCIU

M/s „S y re n k a ”  z N o rw e g ii

S T A T K I N A  W YJŚC IU

MAs „S u w a łk i”  do I r la n d ii 
m/s „G n iezno  I I ”  do Gdań-

Opote

Odwołanie
festiwalu piosenki

OPOLE PAP. K o m ite t O rgan iza
c y jn y  K ra jo w e g o  F e s tiw a lu  P o l
s k ie j P iosenki w  O polu, po wcześ
n ie jszych  zapow iedziach o p rze ło 
żeniu X X  e d y c ji im p re zy  z czerw 
ca na osta tn ie  d n i s ie rpn ia , zre
zygnow a ł ostatecznie ze zorganizo
w an ia  fe s tiw a lu  w  ty m  roku .

G łó w n y m  powodem  te j decyz ji 
jest n iem ożność zapew nien ia  w ię k 
szości ko n ce rto m  poziom u a r ty 
stycznego godnego ju b ile u szu  po
p u la rn e j i  łu b ia n e j Im prezy.

A. Glazur przed sądem

Domek letniskowy 
i... kły słoniowi

WARSZAWA PAP. Sąd Wo- i ceramiczne. Ich część była 
jewódzki w  Warszawie przy- wręczana gościom zagranicz- 
stąpił 27 bm. do rozpoznania nym, ale większość przekazy- 
sprawy byłego ministra budów wano z okazji imienin, urodzin 
nictwa i przemysłu materiałów i innych uroczystości osobom 
budowlanych — Adama Głazu- wskazanym przez oskarżonego, 
ra Wśród upominków bywały

Oskarżyciel publiczny wysu- też wyroby wykonywane na 
nął przeciwko niemu trzy za- specjalne zamówienie byłego 
rzuty. Pierwszy z nich dotyczy mkustra. M im. zakłady w 
wykorzystywania pełnionego Ćmielowie wykonały dwa wy- 
stanowiska do wyłudzenia ma- szukane komplety łazienkowe, 
teriałów budowlanych, instala- Wreszcie ostatni zarzut doty- 
cyjnych i  wykończeniowych na czy wyłudzenia dwóch rzeźbio- 
budowę domku letniskowego nych kłów słoniowych, które 
w Popowie k. Warszawy. We- wręczyła przedstawicielom mi- 
dług wyliczeń prokuratury, nisterstwa nigeryjska firma, 
wartość tych materiałów oraz Po odczytaniu aktu oskarże- 
robocizna wynosi prawie 2,7 nia, A. Glazur nie przyznał się 
min zł. do zarzucanych mu czynów i

Następny zarzut związany przystąpił do składania wyjaś- 
jest z prezentami. Z ustaleń nień. Zdaniem oskarżonego, 
śledztwa wynika, że były mi- korzystał on przy budowie dom 
nister polecał — za pośredni- ku letniskowego z podległych 
ctwem pracowników swego ga- mu przedsiębiorstw w sposób 
binetu — podległym zjednoczę- zgodny z prawem i zapłacił żą- 
niom i przedsiębiorstwom prze- dane od niego sumy za wyko- 

I kazywać cenne wyroby szklane marne roboty.

Pomagafa młodzież
z Anglii i RFN

Akcja „Płock”
P ŁO C K  PAP. P o trzech  tyg o d 

n iach  p rac 25 bm . za ko ń czy li po
b y t  w  P ło cku  uczestn icy le tn ich  
obozów  ZHP, k tó re  m ia ły  na ce lu
nomóc w  usu w a n iu  zniszczeń po
w odz iow ych . H arcerze  z C ho rągw i 
P ils k ie j,  T o ru ń s k ie j i  L e g n ic k ie j 
w ie le  godzin p o św ię c ili pracom  
ko n se rw a to rsk im  p rzy  skarp ie  płoc 
k ie j o raz n a dw iś lańsk ich  b u lw a 
rach . Gospodarze zo rg a n izo w a li d la  
m łodz ieży w y c ie czk i po n a jc ie ka w 
szych o ko lica ch  reg io n u  i  do W ar
szawy.

P rz y  rem oncie  szko ły  w  Troszy
n ie  w raz  z p o ls k im i ko legam i 
pracow a ła  m łodz ież z A n g li i  i  RFN 
p rzyb y ła  tu  z in ic ja ty w y  „M ię d z y 
n a ro d o w e j O rg a n iza c ji Pom ocy Cy 
w iln e j” . U czn iow ie  p ło c k ie j „M a - 
ła e h o w ia n k i”  p rze byw a jący  na wa
k a c y jn y c h  zg rupow an iach  O cho tn i 
czych H u fc ó w  P ra cy  od dw óch  ty 
g odn i pom agają archeologom  pe
n e tru ją c y m  sta re  m iasto.

Kariera
prefabrykowanych
wiaduktów

K IE D Y  1 gdzie w zn iesiono p ie r
wszy w ia d u k t — d o k ładn ie  n ie  w  ja 
domo. Jest dow iedzione, że tego 
ty p u  o b ie k ty  in ż y n ie ry jn e  w znos ili 
B ab ilończycy, E g ipc jan ie , R zym ia
nie , a w  Polsce ju ż  w  p ie rw szych  
w iekach  naszej państw ow ości wzno 
szono w ia d u k ty  naid d o lin a m i i  wą 
w ozam i g łów n ie  na odc inkach  
dróg . prow adzących  do zam ków  i 
pałaców.

Era wznoszenia w ia d u k tó w  nasta
ła  z c h w ilą  rozpoczęcia budow y 
d ró g  b ity c h  1 l in i i  ko le jo w y c h . W 
K ie lcach  p ie rw szy tego rodza ju  
o b ie k t skons truow any b y ł w  o k re 
sie rozpoczęcia budow y k o le i K ie l
ce — Częstochowa, a w ięc przed 
1920 r. W cześniej w ia d u k ty  pow sta
ły  na l in i i  k o le jo w e j K ie lce  — Ra
dom  (o tw a rc ie  k ie leck iego  dw o r ca 
nas tąp iło  w  1885 r.).

P raw dz iw ą  ka r ie rę  z ro b iły  p re 
fa b ryko w a n e  e lem en ty  do m o n ta lu  * 
w ia d u k tó w , k tó ry c h  p ro d u kc ję  u ru  
ch o m iły  po w yzw o le n iu  zak łady 
„P re s ta l”  w  K ie lcach , z  w y p ro d u 
ko w a n ych  w  ty m  zakładzie  s truno 
be tonow ych e lem en tów  w zniesiono 
ju ż  na te re n ie  k ra ju  o raz w  C«e* 
chos łow ac ji w ie le  w ia d u k tó w , k tó 
re  odznaczają się lekkośc ią  ko n 
s t ru k c j i  i  trw a ło śc ią  w  użytkow a* 
n iu  N ie  bez znaczenia jest fa k t  
że w ia d u k ty  z p re fa b ry k a tó w  wzr>o 
si gię znacznie szybc ie j n iż tra d y 
c y jn y m i m etodam i.

Proces 
w Koninie

W A R S Z A W A  P A P  W  Sądzie Re
jo n o w y m  w K o n in ie  rozpoczął się 
proces g ru p y  10 oskarżonych , k tó 
ry m  zarzuca się, że w  d n iach  » i 
10 w rześn ia  1981 r. u cze s tn iczy li w  
za jściach u liczn ych  na t le  n iep o ro 
zum ień  z g ru p ą  lu d n o śc i cygań 
sk ie j. P odsądni p o d p a lili — Jak, 
g łos i a k t  oskarżen ia  — 4 samocho
d y  osobowe należące do Cyganów, 
w y b ija l i  szyby i  w it ry n y  sklepo- 
ve. dew astow a li c h o d n ik i i  podbu- 
•zali inne  osoby do a w a n tu r.

Proces Jest w ięc f in a łe m  głoś
n ych  w  ub. r zajść w  K o n in ie  na 
t le  w aśn i m iędzy g rupą ludnośc i 
p o lsk ie j i cygańsk ie j.

W p ie rw szym  d n iu  ro zp ra w y  
s k ła d a li w y ja śn ie n ia  oskarżeni, k tó  
rzy  n ie  p rzyzn a li się do zarzuca
n ych  im  czynów , a następnie od
w o ły w a li swe zeznania złożone 
w cześnie j w  śledztw ie.

W śród oskarżonych  przeważają 
ludz ie  m łodz i, często n ie p ra cu ją cy  
i  m a jący  ju ż  za sobą w y ro k i są
dowe.
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II światowa konferencja UNESCO

Posłanie 
L. Breżniewa

NA NASZEJ PLANECIE panuje niepokój, zgromadzono na 
niej ogromną ilość środków masowej zagłady. Jeśli nie podej
mie się skutecznych działań, świat może zostać wtrącony w 
przepaść.

DLATEGO TEŻ dziś samo Wasze forum — czytamy da- 
mówienie o pokoju to za mało, lej w posłaniu — ma rozpa- 
raależy działać w jago obronie trzyć podstawowe problemy roz 
— stwierdził Leonid Breżniew woju ku ltury we współczesnym 
w posłaniu skierowanym do świecie i określić drogi ich roz- 
uczestników rozpoczętej 26 bm. wiązania. Autentyczna kultura 
w Meksyku I I  światowej kon- zbliża ludzi i uczy narody sza- 
ferencji UNESCO poświęconej cunku w stosunkach wzajem- 
sprawom kultury. nych. Dziś jest to bodaj bar

dziej potrzebne niż kiedykol
wiek w przeszłości. Doświad-

i. Ozcfowski 
przyjęty przez

prezydenta Austrii
W IE D E Ń  PAP. W icem arszałek 

S e jm u p ro f. Je rzy O zdow ski p rze
b yw a ją cy  w  W ie d n iu  z o ka z ji 
św ia tow ego zgrom adzenia w  sp ra 
w ie  lu d z i s ta rszych, został 27 bm . 
p rz y ję ty  przez prezydenta  A u s tr i i 
R u d o lfa  K irchsch laege ra .

W  to k u  spo tkan ia , om ów iono 
ak tu a ln e  p ro b le m y  spoleczno-gospo 
darcze w Polsce i  na św iecie  oraz 
zagadnien ia  dw u s tro n n ych  stosun
kó w  ze szczególnym  uw zg lędn ie 
n ie m  n ie k tó ry c h  k w e s tii społecz
n ych . P rezyden t A u s t r i i  m ó w ił z 
bardzo dużą życz liw ośc ią  o naszym  
k ra ju .

Katasirofcilnci ulewa

Nagasaki 
oblicza straty
W A S ZY N G TO N  PAP. K a ta s tro fa l 

na u lew a m onsunow a, k tó ra  spad
ła  na w yspę K iu s iu  w  p ią tek , spo
w odow ała  w 450-tysięcznym  m ieś
c ie  Nagasaki śm ie rć  co n a jm n ie j 
275 osób. W ciąż poszuku je  się 87 
osób, k tó re  p rzypuszczaln ie  też ju ż  
n ie  ży ją .

Deszcze m onsunowe, k tó re  szale
ją  nad w yspą K iu s iu , p rzysz ły  po 
40 dn ia ch  suszy. T y lk o  w  nocy  z 
p ią tk u  na sobotę w  u b ie g łym  ty 
g odn iu  na w yspę spadło od 400 do 
550 m m  wody.

We w to re k  po raz p ie rw szy  od 
4 d n i w  Nagasaki u ru chom ione  zo
s ta ły  lin ie  ko le jow e  i  k o ło w y  tra n s  
p o r t m ie js k i. Na u lic a c h  za legają 
ogrom ne ilo śc i śm iec i i  zw a ły  zie
m i nan ies ione j przez fa lę  powo
dziow ą. 20 tys. dom ów  pozostaje 
nada l bez w o d y  p itn e j, a 40 tys. 
bez gazu ziemnego. W oda zalała 42 
tys. bu d yn kó w , z k tó ry c h  533 u leg
ły  zniszczeniu. Przeszło 8 tys . żo ł
n ie rzy , p o lic ja n tó w  i  s trażaków  po 
szuku je  w c iąż  o f ia r  ka ta k liz m u .

Krzesło elektryczne
na licytacji

N O W Y JO R K  P A P . M a k a b ry  ra n y  
eksponat zna laz ł się o s ta tn io  na l i 
c y ta c ji w  S tanach Z jednoczonych . 
B y ło  niirn k rzes ło  e le k tryczn e , na 
k tó ry m  w  je d n y m  z w ięz ień  n ow o
jo rs k ic h  w y k o n y w a n o  przez la ta  
w y ro k i śm ie rc i na przestępcach.

P row adzący lic y ta c ję  re k la m o w a ł, 
że k rzes ło  bo zosta ło  zrob ione  w  
18 6̂ ro ku  w  s to la m i w ięz ien ia  no
w o jo rsk iego . W pracach nad tym  
,,m eb lem ”  b ra ł ró w n ie ż  u d z ia ł w ię 
zień. k tó r y  — n ie  zda jąc sobie po
przedn io  sp raw y z tego, c o  go cze
ka  — p ie rw szy  „w y p ró b o w a ł”  w y 
s taw ione obecnie na l ic y ta c j i  k rzes
ło . O dm ów iono nat-etniast podania 
lic z b y  w ię źn ió w , k tó rz y  zakończy li 
życ ie  na ty m  krześle .

M a ka b ryczn y  eksponat zosta ł sprze 
dany za 5fl tys . do la ró w . Prasa nde 
podała nazw iska nab yw cy .

W Norwegii

Więcej bankructw
OSLO P A P . G ospodarka n o rw e 

ska przeżyw a poważne tru d n o śc i. 
W edług danych  s ta tys tycznych , w  
c iągu  p ie rw szych  sześciu m iesięcy 
b r. w  N o rw e g ii za re jes trow ano  459 
b a n k ru c tw  f i r m  i  p rzeds ięb io rs tw .

Jest to  p raw ie  o  15 proc, w ięce j, 
n iż  w  ana log icznym  okres ie  1981 r .  
— in fo rm u je  n o rw eska  agencja pra 
sowa NTB.

czenia historyczne wskazują bo
wiem, że współpraca kultural
na może wiele uczynić dla za
chowania i zapewnienia trwałe
go, -sprawiedliwego pokoju na 
Ziemi. Przy udziale UNESCO 
rozwija się i rozszerza między
narodowa wymiana kulturalna 
Coraz większy wkład w kon
takty intelektualne między na
rodami wnoszą państwa Azji 
A fryk i i Ameryki Łacińskiej, 
walczące o odrodzenie i roz
wój swoich ku ltur narodowych, 
przeciwko kolonializmowi w 
dziedzinie kultury.

Pożar w  Londynie
LO N D Y N  PAP. We w to re k  oko ło  

godziny 5 ra n o  w y b u c h ł pożar w 
je d n ym  z n a jw iększych  dom ów  to 
w a row ych  w  Lo n d yn ie . Z  ogniem  
w a lczy ło  100 s trażaków . D w óch i  
n ich  odn ios ło  ra n y . P łom ien ie  ob
ję ły  w szystk ie  osiem p ię te r dom u 
tow arow ego usytuow anego w cen
tru m  L o n d yn u . S trażakom  udało 
się opanow ać ż y w io ł i  og ień nie 
przen iós ł się na sąsiednie b u d yn k i.

Konflikt libański
(Dokończenie ze str. 1) czas których rozważano możli

wość przyjęcia Palestyńczyków 
Szczególnie intensywnie bom w tym kraju po ewakuacji z 

bardowane były południowe Libanu.
przedmieścia zachodniego Bej- We wtorek Habib przybył 
rutu, w tym obozy pałestyń- do Izraela w ramach swych 
skie w Sabra i Sztlili, dzielni- starań o wyprowadzenie Pale- 
ce Ramlet i Baida oraz rejon styńczyków z oblężonego Bej- 
Uniwersytetu Arabskiego. rutu zachodniego.

W wyniku poniedziałkowych Palestyńska Agencja Praso- 
nalotów lotnictwa izraelskiego wa WAFA podała, że w wyni- 
w zachodnim Bejrucie zginęły ku wtorkowych bombardowań 
co najmniej 54 osoby, a kilka- izraelskich zachodnich części 
set zostało rannych. Bejrutu 350 osób zostało zabi-

Obserwatorzy w Bejrucie tych, bądź rannych. W ciągu 
zwracają uwagę, że w czasie, sześciodniowych bombardo- 
gdy Izrael wzmaga ataki na wań zachodniego Bejrutu — 
Bejrut, nie nastąpił żaden po- pisze WAFA — śmierć ponio- 
stęp w negocjacjach pokojo- s^° 247 osób, a 395 zostało ran- 
wych. Dyplomacja amerykań- nych. W nocy z wtorku na 
ska na Bliskim Wschodzie, któ środę doszło w rejonie Bejrutu 
rej rzecznikiem jest specjalny do wymiany ognia artyleryj- 
wysłannik Białego Domu, Phi- skiego między wojskami izrael 
lip  Habib, drepce w miejscu, skimi a bojownikami palestyń- 
Habib prowadził w poniedzia- skimi. Jak informuje Agencja 
łek w Londynie rozmowy z kró Reutera, we wtorek trafiony 
lem Jordanii, Husajnem, ‘pod- został rakietą statek transpor

towy należący do Czerwonego

Tajemnicze zniknięcie aktorki

Gdzie jest Sophia Loren?
PRZEZ pewien C2as sprawa 400 milionów lirów. Zaś grzyw- 

Sophii Lofen bulwersowała nie na za oszustwa podatkowe, o któ 
tytko świat filmowy. Informacje o re oskarżono Loren, wynosiła 12 
aresztowaniu aktorki oskarżonej o milionów lirów, 
oszustwa podatkowe długo goś- Ostatnio nazwisko aktorki zno- 
ciły na łamach gazet codzien- wu pojawiło się na lamach pra
nych i tygodników. Dość pawie- sy w związku i  jej tajemniczym 
dzieć, że za jedno zdjęcie Loren zniknięciem. Jeszcze przed aresz- 
w więzieniu płacono fotografom towaniem rozpoczęto prace nad 
100 min lirów. kolejnym łilmem z udziałem So-

Aktorka zrobiła na całej tej phii Loren zatytułowanym „Tieta 
sprawie niezły interes. Spisała & agresłe" (według książki Jor- 
swoje wrażenia z trzydziestu dni ge Amado). Aktorka nie tylko 
spędzonych w kryminale i sprze- miała grać główną rolę, dostar- 
dała ów niezwykły pamiętnik ty- Czyła też wiele pomysłów do te- 
gadnikowi „Life". Otrzymała za to go filmu. Po wyjściu Loren z 

więzienia prace na planie zdję
ciowym miały być wznowione. 
Tymczasem piękna Sophia nie 
pojawiła się. I nikt nie wiedział 
gdzie jest. Realizatorzy wpadli 
w popłoch. Czy kontrakt został 
zerwany? — zastanawiali się, 
martwiąc się o zainwestowane w 
film miliony dolarów.

Któregoś jednak dflia z reżyse
rem skontaktował się adwokat 
aktorki wyjaśniając, iż tajemnicze 
zniknięcie to nic innego jak krót
ki urlop zmęczonej ostatnimi 
przejściami aktorki, która nieba
wem pojawi się na planie. Miejs
ce pobytu Sophii Loren pozostało 
jednak nieznane. ,(J)

Ludność Francji
P A R Y Ż  PAP. W Paryżu  opub ’ 1- 

ltow ano  dane s ta tystyczne, z k tó 
ry c h  w y n ik a , że w  m arcu  b r. F rań  
c ja  lic zy ła  54 257 tys . m ieszkańców.

W  okresie  od lu tego  1975 r . lu d 
ność F ra n c ji zw iększy ła  się o 1 584 
tys. osób.

Fala upałów i susza
w południowej Europie
FALA UPAŁÓW i  susza ogarnęły tego lata kraje Europy 

południowej na skalę niespotykaną. Pożary lasów niszczą drze
wostan, a susza powoduje niepowetowane szkody w zbiorach.
HISZPANIA, która cierpi tach Loiry, Górnej Loiry, Lo- 

jeszcze wskutek następstw naj- zere i Aveyron, gdzie upały 
większych upałów stulecia w wyrządziły szkody w upra- 
roku ubiegłym, została ponow- wach pszenicy i  jęczmienia, 
nie dotknięta suszą. Przedsta- Rzecznik ministerstwa rolnict- 
wiciele ministerstwa rolnictwa wa oświadczył, że straty te nie 
spodziewają się, że zbiory zbóż wpłyną na ogólnie dobre zbio- 
będą o 20 proc. niższe niż nor- ry zbóż.
malnie. Sądzą oni, że 75 mld Grecja cierpi również wsku- 
pesetów, pochłoną wydatki z tek fa li upałów, które sprawi- 
tytułu  subwencji i  kredytów ły, że w czerwcu termometry 
dla rolnictwa. wskazywały do 45 st. C. Upra-

Poważne szkody wyrządziła wy zbóż ucierpiały jednak 
fala upałów również w Portu- przypuszczalnie bardziej wsku- 
galii, zwłaszcza na terenie w in- tek gwałtownych opadów desz- 
nic i  sadów w rejonie Coim- czu w kwietniu niż wskutek 
bry, Aveiro i  Viseu. W niektó- suszy, 
rych wsiach w środkowej Por
tugalii wprowadzono już racjo- 
nowanie wody. Przedstawiciele 
ministerstwa rolnictwa oświad
czyli, iż trudno na razie przed
stawić precyzyjne dane doty- BUDAPESZT PAP. Węgier- 1975 r. przeciętne zbiory psze- 
czące rozmiaru szkód. scy rolnicy z niepokojem wy- nicy w skali krajowej wyno-

W rejonie Alentejo, na po- słuchują komunikatów meteo- siły 33 q z ha, to już w la- 
łudniu Portugalii, wzrosły na- rologicznych i spoglądają na tach 1976—1980 osiągano po 
dzieje na bogate zbiory zbóż, zachmurzone niebo. Po k ilku 40,6 q. W tej to właśnie pię- 
po ulewnych deszczach, które tygodniach pięknej, upalnej po- ciolatce zbierano rocznie po 5 
przerwały długi okres suszy. gody w całym kraju leje jak min ton pszenicy. W bieżącym 

W południowych Włoszech w z cebra. Gwałtowne deszcze plamę pięcioletnim specjaliści 
tym roku notowano niewielkie zahamowały tempo żniw. A  zamierzają uzyskać po 6 min 
opady deszczu. Deszcz, jak i żniwa na Węgrzech, to głów- ton pszenicy w roku. 
spadł w Palermo po 92 dniach nie sprzęt pszenicy, gdyż inne
suszy, trwał niespełna 8 min. zboża są tu uprawiane na nie- W roku ubiegłym Węgry wy- 
Minister rolnictwa Giuseppe wielkich raczej areałach, oczy- eksportowały 1,29 min ton psze- 
Bartolomei oblicza, że straty wiście poza kukurydzą będącą nicy. W związku z tym przy- 
w uprawach pszenicy i zbóż tu rośliną zbożową nr 2. pominą się, że p.o wyzwoleniu
przeznaczonych na pasze, sięga- Pod uprawę pszenicy prze- przez długi okres Węgry nie ty l 
ją 70 proc. w najbardziej do- znacza się na Węgrzech około ko nie sprzedawały za granicę 
tkniętych suszą rejonach: Sycy- 1/4 gruntów ornych. Jej plony pszenicy, ale co więcej w niektó- 
lii ,  Apulii, Basilicaty i  Kala- dzięki bardzo żyznej glebie, rych latach były je j importe- 
brii. kompleksowej mechanizacji rem. Poważnym rynkiem zby-

Pożary, głównie na Sycylii i  prac polowych, właściwemu tu węgierskiej pszenicy są kra- 
Sardynii, niszczą lasy i pola nawożeniu i  troskliwej pielęg- je socjalistyczne, a zwłaszcza 
uprawne. Ogromne są również nacji zasiewów wykJzują sta- ZSRR, NRD, Czechosłowacja i 
straty w uprawie winorośli. łą tendencję wzrostu, natural- Polska. Te transakcje pszenicz- 

Rząd francuski udzielił po- nie poza latami nieurodzaju, ne przeważnie odbywają się w 
mocy rolnikom w departamen- Podczas gdy w okresie 1971— walutach wymienialnych.

Na W ęgrzech leje...

Krzyża. Statek znajdował się 
w porcie bejruckim

Apel J. Arafata
PR ZE W O D N IC ZĄ C Y  K o m ite tu  

W ykonawczego O rg an izac ji W y
zw o len ia  Pa lestyny, Jaser A ra fa t 
przesła ł we w to re k  p iln e  i  ważne 
depesze do p rzyw ódców  czterech 
pańs tw : I.eonida B reżniew a, F ide la  
Castro, F rancoisa M itte rra n d  a 1 
k ró la  A ra b ii S a u d y jsk ie j, Fahda.

Ja k  poda je  Palestyńska Agencja  
in fo rm a c y jn a  W A F A , J. A ra fa t in 
fo rm u je  w ty c h  depeszach o ak
tu a ln e j s y tu a c ji w o jsko w e j w  za
chodn im  B e jru c ie , zwracaja.c uw a
gę na w ie lk ie  s tra ty  w śród lu d 
ności c y w iln e j na sku te k  n ow e j 
fa l i  bom bardow ań izrae lsk ich . P rzy 
w ódca iz ra e lsk i s tw ie rdza , że w  
w y n ik u  ty c h  ataków  zosta ły zbu
rzone całe dz ie ln ice .

P rzew odn iczący K o m ite tu  W yko 
nawczego OWP ape lu je  do p rzy 
w ódców  ZSRR, K u b y , F ra n c ji i  
A ra b ii S a u d y js k ie j, aby p o d ję li n ie  
zw łoczne dz ia ła n ia  w  ce lu  położe
n ia  kresu lu dobó jcze j w o jn ie , p ro 
w adzonej przez Iz ra e l w  L iban ie .

Zmordowanie członka
Ciei wonych Brygad

R ZY M  P A P . Członek rzy m s k ie j 
k o lu m n y  w ło s k ie j o rg a n iza c ji te r

ro ry s ty c z n e j Czerwone B ryg a d y , 
35-letni E n n io  dd Rocco, został we 
w to re k  po p o łu d n iu  zam ordow any 
na te re n ie  s iln ie  strzeżonego w ię 
z ien ia  w  T ra n i w  p o łu d n io w ych  
W łoszech. Z  p ie rw szych  usta leń  
w y n ik a , że został p ch n ię ty  nożem  
1 uduszony przez w spó łw ięźn iów  
w  czasie spaceru po podw órzu 
w ięz iennym .

E n n io  d i Rocco źostał aresztowa
n y  4 s tyczn ia  w  R zym ie  w ra z  z 
in n y m  te rro ry s tą , S tefano P e tre llą  
w  czasie, gdy, zdan iem  p o lic ji,  
p rzyg o to w yw a ł po rw an ie  jednego z 
d y re k to ró w  ko n ce rn u  „ F ia t ” , Ce- 
sarego R o m iti. G azety w ło sk ie  p i
sa ły w  ty m  czasie, że in fo rm a c je  
udz ie lone p o l ic j i  przez obu  za trzy 
m anych  p o zw o liły  s iło m  bezpie
czeństwa aresztować p ięć d n i póź
n ie j jednego z czo łow ych  te r ro 
ry s tó w  C zerw onych B ryg a d , p ro fe 
sora k ry m in o lo g ii G iovann lego  Sen 
zaniego i  n iebaw em  u w o ln ić  up ro 
wadzonego przez tę  samą o rgan i
zację am erykańsk iego  genera ła  Ja
mesa Doziera. Zosta ł on up row a
dzony 17 g ru d n ia  ub. r .  1 u w o ln io 
n y  42 d n i późn ie j.

Czerw one B ryg a d y , ostrzega ły  w  
przeszłości, iż  będą m ordow ać 
„z d ra jc ó w ” , k tó rz y  opuszczą o rga
n iza c ję  i  będą pomagać p o lic ji.  W  
ro k u  u b ie g łym  te r ro ry ś c i te j o rga
n iz a c ji u ś m ie rc ili R oberta  Pecł, 
b ra ta  P a tr iz ia  Pecl, k tó r y  w  swo
im  czasie ze rw a ł z C ze rw o n ym i 
B ryg a d a m i i  p ie rw szy  u d z ie li ł w ła 
dzom  is to tn y c h  in fo rm a c ji na  te -  
tm at dz ia ła lnośc i i  s t ru k tu ry  orga
n iza c ji,

Bunł słoni
L U A N D A  P A P . Jak donoszą t  

A k ry ,  m ieszkańcy ghańsk ich  w io 
sek po łożonych  w  o ko lica ch  g ra 
n iczących  z W ybrzeżem  K ośc i Sło
n io w e j zw róc iU  się do  zarządu re 
ze rw a tó w  i  p rz y ro d y  1 och ro n y  
d z ik ic h  zw ie rzą t z prośbą o obro
nę... przed na jazdam i s łon i.

M ieszkańcy zagrożonych w iosek 
s tw ie rd z ili, że s łon ie  system atycz
n ie  niszczą p la n ta c je  kakao  ł  inne  
pola u p ra w y . W  p o szu k iw a n iu  zie
m i m ieszkańcy w iosek za jm o w a li 
coraz to  now e obszary saw anny 1 
p rz e k s z ta łc ili Je w  po la  upraw ne, 
co m aezn ie  ogran icza ło  „p rzes trzeń  
życ io w ą ”  s łon i. S łon ie  poczu ły  się 
zagrożone i  p rz y s tą p iły  d o  „k o n t r 
o fe n syw y” . Ludność m ie jsco w y« * 
w iosek n ie  pozostała b ie rn a . W o- 
b ron ie  u p ra w n ych  p ó l aacsąła im * 
b ija ć  słonie.



KURIER +  PROBLEMY MŁODEGO POKOLENIA ♦  PROBLEMY MŁODEGO POKOLENIA ♦  PROBLEMY ♦  STRONA 4

D yskusja  p rzy  redakcyjnym stole
W DYSKUSJI UDZIAŁ BIORĄ: Ryszard Urbański — narzędzio

wy z Fabryki Mechanizmów Samochodowych POLMO, Zdzisław 
Uszyj — przewodniczący koła wiejskiego ZSMP w Rzędziaoch, 
Jerzy Arkadiusz Bielecki — pracownik stażowy ośrodka TVP 
Szczecin, członek Szczecińskiego Klubu Młodych Pisarzy, Rafał 
Jesswein — asystent na Wydziale Inżynieryjno-Ekonamicznym 
Transportu Politechniki Szczecińskiej.

n a w ia ją  się czy w y jechać , ale — 
„ ja k  to  z rob ić?” . S m utne  to , lecz 
p ra w d z iw e  i  sądzę, że ta k i w y 
b ó r to  w  ic h  p rzyp a d ku  n ie  je s t 
ła tw iz n a , a le  św iadom ie  pod ję te  
ry z y k o . O n i po p ro s tu  n ie  chcą 
b y  pens ja  pom nożona przez trz y  
w ys ta rcza ła  im  na k u p ie n ie  szafy.

— M Ó W IM Y : m łodość, m łodz i. 
A le  ta k  p raw dę pow iedziaw szy, ca-

ży, ale to przecież sama mło
dzież wiejska zapragnęła utwo
rzenia własnej organizacji. 
Więc jak to jest? Czyżby jesz
cze raz okazywało się, że mło
dzieżowy ruch nie był przygo
towany na podjęcie rodzącej się 
w  środowiskach dyskusji, a 
przez to sam nie zdawał sobie 
sprawy z młodzieżowych po
trzeb?

J.B. — Młodzież była potrzeb
— MŁODZIEŻ to jeden z naj 

ważniejszych problemów naszej 
polskiej rzeczywistości. Są tacy, 
którzy twierdzą, że CZYM 
PRĘDZEJ TRZEBA POSTAWIĆ 
NA LUDZI MŁODYCH, bo to 
oni dzięki swej bezkompromiso- 
wości, ambicji i talentom — 
wyprowadzą nas z ciemnego 
tunelu. Są tacy, którzy na mło
de pokolenie patrzą NIEUFNIE, 
widząc w nim nie tyle kandy
datów na reformatorów i mąd
rych przywódców, ile nie dojrzą 
lyeh, zacietrzewionych krzyka
czy. Są wreszcie i tacy, którzy 
myśląc o młodzieży, mówią o 
tzw. STRACONYM POKOLE
NIU. Jesteście reprezentantami 
tego pokolenia. Co o tym wszy
stkim sądzicie?

R. J. — Jeśli już mówimy o 
pokoleniach, to wypadałoby za
cząć od uświadomienia sobie 
skąd w ogóle wziął się w na
szym kraju tak ostry podział, 
skąd to przeciwstawienie, że z 
jednej strony starzy, ustępujący 
i  winni wszelkich błędów prze
szłości, a z drugiej..— młodzi, 
wstępujący i  skazani na to, by 
te błędy naprawiać. Otóż właś
nie. Młodzi rozumują tak — nie 
myśmy doprowadzili do tego 
kryzysu, a my będziemy musieli 
z niego wychodzić. Na nas spad 
nie cały ciężar. Nie my roz
trwoniliśmy te miliardy, a my 
będziemy musieli pracować, by 
je spłacać. Więc pytają — dla
czego my? Skąd te pokolenio
we podziały, ta niechęć...

— JEST w tym myśleniu 
sporo słusznych pretensji, ale i 
tyle samo uproszczeń. Przecież 
obarczanie całego pokolenia po
przedników odpowiedzialnością 
za dzisiejszą sytuację jest nie
porozumieniem. Nie wszyscy 
przecież pobudowali sobie w il
le i roztrwonili narodowy ma
jątek. Nie wszyscy też mieli 
czas i środki, żeby się urządzić.

Z.U. — Jeżeli młodzież ma 
pretensje do starszego pokole
nia to mokoniecznie dlatego, 
że w ini je za błędy przeszłości. 
Często jest to po prostu złość, 
że się tym młodym nie stwa
rzało szans i możliwości »polecz 
nego awansu. Że się im utrud
niało obejmowanie ważnych 
stanowisk, uniemożliwiało karle 
ry  polityczne... A przecież mó
wi się, że młodzież jest mądra, 
zdolna — jeśli tak jest, to 
wszyscy powinni starać się, by 
zaprosić ją do udziału w tym 
wychodzeniu z kryzysu. Bo te
go dokonać można tylko wspól
nie.

R.J. — Ja właśnie nie jestem 
pewny, czy młodzież chce przy
stać na to „wspólnie” . Rozma
wiam z rówieśnikami i coraz 
częściej słyszę: „Niech już ci 
starzy idą na emeryturę, my na 
nią zapracujemy, ale niech nam 
dadzą wreszcie wolną rękę ł 
nieprzeszkadzają” .

— O B A W IA M  się, że c i,  k tó rz y  
ta k  m ów ią , po w ta rza ją  ty lk p  b łę 
d y  sw o ich  pop rzedn ików . P oko le 
nie, k tó re  d o jrze w a ło  społecznie t 
po lityczn ie  na  p rogu la t 7<ł też roz 
licza ło  tych  „s ta ry c h ” , co w szystko 
popsuli, a te raz roz licza  się ich . 
Dzisiejsze m łode poko len ie  też  bę
dzie  roz liczane przez ty c h , którzy  
p rzy jd ą  po nas. O ty m  trzeba pa
m iętać.

Z. U. — Tak , ale m echan izm  u - 
stępow an ia  poko leń  w c iąż  je s t ten  
sam — jedno  w y p ie ra  d ru g ie . A  
p ow inno  być  zu pe łn ie  inacze j. Bo 
g d yb ym  sam siedzia ł ileś  ta m  la t  
na w ys o k im  s to łk u  i  w id z ia łb ym  
że się n ie  sprawdzam , to  b ym  po 
p ros tu  u s tą p ił m łodszem u.

R. J. — M y  p a m ię ta m y o tym , 
że p raw ie  każde z poprzedn ich  po
ko le ń  b y ło  na d o robku . Ze odbu
dow ano, potem  rozbudow ano k ra j.  
A le  w  la tach  70 asp irac je  społecz
ne zosta ły m ocno rozbudzone. I  to  
n ie  z naszej w in y . W ięc dlaczego 
m am y ta k  d o b ro w o ln ie  rezygnow ać 
z tego, do czego nas p rzyzw ycza
jono? C ofać się o k i lk a  szczebli?

R U. — Pozwolę sobie jeszcze 
w ró c ić  do tego „s traconego  poko 
le n ia ” , bo to  rzeczyw iśc ie  je s t p ro 
blem . W ie lu  m o ich  ko le g ó w  ta k  u - 
waża, a i  sam ta k  sądzę — że n ie  
można m ó w ić  o p o ko le n iu  s traco 
n ym , naw et je ś li je s t bardzo żle.

B o  to  by b y ło  ta k  ja k b y  ostatecz
n ie  s tra c ić  nadzie ję . A  l i to  t ra c i 
nadz ie ję , ten um ie ra  za życia... 
M ło d z i m a ją  m nóstw o in w e n c ji,  
sporo jeszcze zapa łu  — p ro b le m  
ty lk o  b y  tego w szystkiego n ie  h a 
m ow ać. To przecież n iep raw da , że 
m łodz ież c h c ia ła b y  w szystko  od 
razu  i  za darm o, ona p o tra f i so
b ie  w ie le  sama w yp racow ać, ty lk o  
trzeba je j  do tego s tw o rzyć  m oż
liw o śc i. Pomóc.

— WIDZĘ, że jak bumerang 
wracają tu dwa style myślenia 
tak obecne dotąd we wszyst
kich dyskusjach o młodzieży. Z 
jednej strony mówiło się i mó
wi o stawianych przed młody
mi barierach, z drugiej — o 
maksymalnym ułatwianiu życia. 
Z jednej były problemy utrud
nionego awansu, z drugiej ha
sła: stawiamy na młodzież. Dla 
młodzieży miało być przecież w 
w latach 70 wszystko. Od tniesz 
kań po samochody. Wszystko 
to miała otrzymać, byle była 
grzeczna, pasywna, niezaangażo 
wana...

RU. — Ale praktyka była 
taka, że maksymaLnie saę uiŁrud 
mało młodymi życie. Za pięk
nym i słowamii n;ie było mac.

Z.U. — Jak będzie teraz? My 
nie chcemy łatwych obietnic, 
ale chcemy by za słowami stoły 
czyny. Tyle się mówi o stawia
niu na budownictwo jednoro
dzinne. Owszem, wielu młodych 
by się chciało wybudować, ale 
czy to możliwe przy tak drogich 
materiałach budowlanych? Czy 
nie można by tych cen obniżyć? 
Przecież jak się sami wybudu
jemy, to później i tak na nas, 
a nie na państwo, spadną wszy
stkie koszty remontów, moder
nizacji...

R.J. — No właśnie... Na 
szczeblu centralnym podejmuje 
się słuszne decyzje, a niżej 
często niweczy ich sens. To 
przecież de%-zje na niższych 
szczeblach ustaliły takie kwoty 
za budulec i taki system jego 
dystrybucji, że jest praktycznie 
nie do zdoibyoiia. Młodzi patrzą, 
próbują 5 zniechęcają się. Stąd 
mimo wszystko łatwo jest utra
cić tę nadzieję. A taki pesy
mizm może mieć fatalne skut
ki. Kto wie, czy na przykład 
za parę lat nie grozi nam terro
ryzm? Bo kredyty, brak miesz
kań itd. to tylko małe zło — 
gorzej, gdy zawodzą mechaniz
my kierujące wszystkim.

R.U. — Mówiłeś o tych, któ
rzy powoli tracą nadzieję. Ja 
znam wielu, którzy wciąż wierzą 
i gotowi są działać. Takich 
skrajnych pesymistów raczej 
nie spotykam. Natomiast bar
dzo liczna jest inna grupa — 
ta, która czeka. Przygląda się, 
jest nieufna ale skłonna do 
zmiany decyzji. I  chodzi o to, 
aby właśnie tych ludzi pozyskać, 
pozwolić im uwierzyć...

— TO  fiotyce? młodych, którzy  
ufa ją , I  młodych którzy są nie
ufni. A le nie zapom inajm y, że w ła  
dza, a m ówiąc m niej pompatycz
nie, społeczeństwo, też nie zawsze 
m łodym  ufa. Więc to pozyskiwanie 
zaufania to chyba obowiązek obu 
stron. Starsi też chcą uwierzyć, że 
młodzi potrafią  coś w ięcej niż ma
nifestować i  buntować się przy 
każdej okazji.

J. B. — Pozw olę  sobie tu ta j  spó j 
rżeć na powyższe sp ra w y  oczam i 
m łodego piszącego M ło d y  li te ra t  
ma o s ta tn io  szczególnie u tru d n io 
n y  s ta rt. A  to  przecież także  fo r 
ma społecznego aw ansu, o k tó ry m  
b y ła  m ow a w cześn ie j. T o  przecież 
śmieszne, że na d e b iu ta n cką  ks iąż 
kę  trzeba czasem czekać w  w yd a w  
n ic tw ie  do 5 la t !  W ięc ja k  się n ie  
bun tow ać, g d y  ma się zam kn ię tą  
d rogę do tego b y  ze społeczeń
s tw em  rozm aw iać? M ó w iło  się jesz 
cze n ie  ta k  daw no, że m ło d y m  l i 
te ra to m  w szystko  . się u ła tw ia . Jest 
tym czasem  a k u ra t od w ro tn ie .

R. J. — Jak  ju ż  jesteśm y p rz y  
tzw . u ła tw ia n iu :  w ie lu  uważa, że 
w y ja zd  za g ra n icę  to  Jest ła tw iz 
na... Coraz częściej sno tykam  m ło 
d ych  lu d z i, k tó rz y  n ie  ty le  zasta

ły  czas się zastanaw iam , czy n ie  
w p a d a m y  ty m  sposobem w  bardzo 
s ta rą  pu łapkę? P ropagandyśc i la t 
70 p rz y z w y c z a ili m łodych , że p rz y 
n a jm n ie j o f ic ja ln ie , ich  s taw ia  się 
wszędzie na  p ie rw szym  m ie jscu , a 
sam p rz y m io tn ik  „m ło d y ”  s tanow i 
na jlepszą  przepustkę  do sukcesu. 
Chciano za ty c h  m ło d ych  w szyst
ko  ro b ić , św iadom ie  udziec inn iano  
ic h  w  n ieskończoność, a n ie k tó rz y  
m ło d z i, i  c i ju ż  w ca le  n iem łodz i, 
t ra k to w a li to  ja k o  doskonała od
skocznię, paraw an do d z ia łań  po
zo rn ych , do swoistego szantażu. 
S zan tażow a li sw o ją  „m ło d o śc ią ”  l i 
te ra c i, in ż y n ie ro w ie , ro b o tn ic y . Czy 
to  n a m  czasem n ie  zostało we 
k rw i?  I  czy w  zw iązku  z ty m  ten. 
m ło d z ie ń czy  b u n t n ie  je s t trochę  
fa łs z y w y ?

R. J . — M yślę , że n ie . M łodz i 
b u n tu ją  się n ie  d la tego, że czegoś 
ta m  n ie  mogą dostać. M ło d z i n ie  
chcą p rezen tów . Chcą ty lk o ,  by 
p o zw o lono  im  w yp ra co w a ć to , co 
je s t im  potrzebne... Tym czasem  rze 
czyw is tość  im  tego n ie  u ła tw ia . 
C hoc iażby  s tudentom  Słyszałem , że 
na P A M -ie  jeden z podstaw ow ych 
p o d rę czn ikó w  ko sz tu je  ju ż  10 do
la ró w . Za z ło tó w k i w  ogóle n ie  
je s t dostępny. I  to  zderzenie w y 
obrażonego z zastanym  często k o ń 
czy  się szokiem . Można ten  szok 
p rzew a lczyć, sprężyć się, k u p ić  so
b ie  za nadgodziny tę  nieszczęsną 
szafę, a le  to  w  ko ń cu  n ie  o to  
chodzi. P rzyszed ł przecież czas, w  
k tó ry m  ba rdzo  w ie le  można b y  za- 
ry z y k o w a ć , postaw ić na Jedną k a r

na organizacjom do statystyki. 
Spór, mądra dyskusja, to nie 
było w  cenie.

R.J. —  .Aktywista pisał do 
centrali, że tu i  tu  stawiło się 
2 tysiące młodych z kosą i 3 
tysiące z łopatą, i  odfajkował 
sprawę, miał z głowy. A to, że 
ci z kosami i  łopatami nie mie
l i  gdzie się spotykać, bawić, 
rozmawiać, już go nie obchodzi
ło. Mogli sobie pić piwko po 
bramach... Czasami rzuci się 
jakieś hasło, ale i  to się roz
mienia na drobne. ZMW wo
łało: tworzymy kluby wiejskie. 
Rozpoczęła się dyskusja na 
szczeblu centralnym, a klubów 
jak me było tok nie ma. Tym
czasem wystarczyłoby przecież 
żeby jakiś naczelnik dał zruj
nowaną choćby salę i parę gro
szy, a młodzi by sobie zrobi
l i  sami z tego co tylko chcą.

-R.U. — No, właśnie. Wciąż do 
tego wracamy. Że nie chcą za 
darmo, chcą tylko, żeby im po
móc, nie podcinać skrzydeł. I 
wtedy nie będzie żadnego szan
tażowania „młodością” . Zresz
tą, nie chodzi przecież o to, aby

tę , a ta k ie  ry z y k o  może pod jąć 
przede w szys tk im  m łodzież, bo ona 
je d y n ie  n ie  ma n ic  do stracenia.

— Ale przecież przez lata pa
trzyło  się na młodzież jako na 
tę grupę społeczną, która o ak
tywność posądzona być nic mo
gła. Zarzucano natomiast mło
dym cynizm, egoizm, bezideo- 
wość. Ideowe były tylko mło
dzieżowe organizacje, ale na 
nich młodzież zawiodła się sa
ma...

R.J. — Bo to była ideowość 
zewnętrzna, odświętna. Zresztą, 
organizacja istniejąca w społe
czeństwie bezideowa być nie 
może, każda je j decyzja jest w 
gruncie rzeczy decyzją politycz
ną.

J.B. — Młodzież nie tylko 
nie chce ufać hasłom, ale i swo 
je j organizacji nie zawsze wie
rzy. Jako przewodniczący 
SKNP kontaktowałem się czę
sto z. Zarządem Wojewódzkim 
ZSMP, któremu mój klub pod
legał. I  często odnosiłem wra
żenie, że w  ZW siedzi w.ięcej 
urzędników, miż ideowców. 
Dudtzi, letótrzy mało tro 
szczą się o prawdziwe pro
blemy młodych... A  jak utwo
rzono ZMW, to zrobiło się tak, 
że organizacje zaczęły ze so
bą walczyć, a młodzież na tym 
wychodziła najgorzej. Po co był 
ten podział na młodzież w ie j
ską i miejską? Przecież cel 
miał być wspólny?

— Ale potrzeby środowisk by 
ły  jednak różne. Zuniformizowa 
na organizacja nie zawsze so
bie z n iigi radziła. Chociażby 
z tego względu, że nastawiona 
była przede wszystkim na dzia
łalność w miastach... Mówicie o 
skłóceniu organizacji młodzie

skłócić pokolenia ze sobą. Do
ceniamy to, co zrobiono przed 
nami. Zrobiono wiele, dzięki 
wielu wyrzeczeniom. Ale my 
przecież nie możemy się cofać...

— RZECZYW ISTOŚĆ d y k tu je  jed  
n a k  sw o je  tw a rd e  p raw a, k tó ry c h  
m ło d z i często zdają się n ie  do
strzegać. K tó ry ś  z d z ie n n ika rzy  po
fa ty g o w a ł się k iedyś  b y  b liż e j 
zbadać p ro b le m  tzw . k re d y tó w  d la  
m ło d ych  m a łżeństw . C hodz ił po 
sklepach, p y ta ł. P okazyw ano m u 
m agazyny pe łne te le w izo ró w  czar
n o -b ia łych , k tó ry c h  m ło d z i nie 
chcą, bo czekają na k o lo ro w y . Po
kazyw ano s tandardow e lo d ó w k i, 
k tó ry c h  m łodz i n ie  chcą, bo czeka
ją  na te  z zam rażarką , pokazyw a
no zw ycza jne  a wzgardzone p rzy  
b ra ku  au tom a tycznych  p ra lk i... Czy 
ko nsum pcy jne  w zo ry  życ ia , na  k tó  
re  m łodz i ty le  psioczą n a js iln ie j 
n ie  p rze n ikn ę ły  w łaśn ie  do ich  
serc?

R. U . — Czy ja  w iem ? T o są cza 
sam i bardzo różne SDrawy. Taka 
lepsza p ra lka , cży lo d ó w ka  to  n ie  
ty le ' luksus  ile  p ra k tyczn a  zapo
b ieg liw ość. A  m łodz i są p ra k ty c z 
n i.  B io rą  d u ży  k re d y t, idą  na  r y 
zyko , bo sp ła ta 150 tys ię cy  to  n ie  
p rze le w k i, w ię c  chcą coś z tego 
m ibć.

R. J . — fcóź złego w  ty m , że 
k to ś  chce m ieć k o lo ro w y  te łe w i-  
2» r? ł N ie  sp ro w a d za jm y zresztą 
d y s k u s ji do poziom u, na k tó ry  
sprow adza się ją  bardzo  często, to  
znaczy do ty c h  w szys tk ich  jedno 
ro d z in n y c h  dom ków . p ra le k  czy 
„J o w is z y ” , }ed n vm  słow em  — p ro 
b le m ó w  m a te ria ln ych ... Ja się zaw 
sze w zdragam  nrzed nadużyw an iem  
słowa „ideow ość” , a le  jestem  prze
ko nany , że au tom atyczne o ra lk l 
zeszłyby na d ru g i p lan. gdybyśm y 
zaczęli w reszcie  oow ażnie rozm a
w ia ć  o ty m  np . ja k  p o w in n y  fu n k  
c jo n o w a ć ra d y  narodow e, ja k  w  
ogóle p o w inna  w ys iadać  dem okra 
c ja  w  naszym  k ra ju ?

J. B . — K ie d y  ju ż  jesteśm y D rży  
ideow ości to  tru d n o  n ie  m ó w ić  o 
w ychow an iu ... Od szko ły  podstaw o
w e j w b ija n o  m i do g łow y, że ideo 
wość polega na ty m , bvśm y w ie 
rz y li,  że k ie d yś  pracow ać bedzie 
się k r flb e j, a zarab iać w ię ce j, a 
wszyscy będą m ie li w szystko. W ie
rz y łe m  do czasu...

— UCZEŃ  szko ły  podstaw ow ej 
m a p raw o  w ie rz y ć  n a iw n ie , od 
m łodz ieży Starszej w ym aga się 
m yś len ia  sam odzielnego. Czy ja k o  
poko len ie  wchodzące w  życ ie  do 
k o n yw a liśc ie  ja k ic h ś  w y b o ró w  
w łasnych?

J. B. — Z  ty m  b y ło  tru d n o , bo 
m łodzież, żeby m ogła w yb ie ra ć  m u 
s i być kszta łcona odpow iedn io , na 
ty c h  na jlepszych  w zorach . Dobrze 
b y ło b y  na  p rz y k ła d , w ró c ić  do 
ty c h  na jczystszych, ź ró d ło w ych  za 
sad m a rks izm u  i  łen in izm u .

— STA R S I w am  zarzucą, że ta k i 
w y b ó r to  ty lk o  te o ria . 5te n ie  zna
c ie  p ra k tyczn ych  zasad przem ian 
społecznych, n ie  znacie  na jnow sze j 
h is to r ii,  m echan izm ów  ko le jn y c h  
k ryzysó w . I  d la tego  pope łn iac ie  
ta k ie  dz iec inne  b łę d y , d la tego  n ie  
p o tra f ic ie  dokonać a n a lizy  w łas
n ych  i  cudzych zachow ań. D latego 
ta k  ła tw o  s ta jec ie  się in s tru m e n 
tem  g ry  po lityczn e j...

R  J. — No, dobrze, ale na czym  
c i m ło d z i m ie li się tego w szyst
k iego  uczyć? G dzie są te  odpo
w ie d n ie  m a te ria ły?  W  pod ręczn i
kach  h is to r ii o G ru d n iu  70 ro k u  
Jest jedno  zdanie. C zy m ożna się 
dz iw ić , że poszuku jąca  w ie d zy  m lo  
dzież sięga na łamu capu po wszy
s tko , co się ty lk o  tra fa , a b y  tę  
w iedzę wzbogacić? I  że g łupaw ą 
czasem, a lbo  n ieodpow iedz ia ln ą  b i
b u łę  p o tra k tu je  z na jw yższą  po
wagą?

R. U. — Jeszcze jedno . M y tu  
m ó w im y  o  m łodych , to  znaczy o 
sobie, ale p a m ię ta jm y , te  za ' na
szym i p lecam i grom adzą się na
stępni, c i  m łods i, 1 o n i ró w n ie ż  
m a ją  sw o je  rac je . O n i rów n ież  
obse rw u ją , są cz u jn i. P y ta ją  m n ie  
czasem uczn iow ie , ile  zarabiam . To 
im  odpow iadam . A  o n i się k rz y 
w ią . K to  w ie . czy o n i nie będą 
w ię kszym i re a lis ta m i od nas. A le  
może to  i  dobrze?

— W Ł A Ś N IE : m ó w im y  o m ło 
d ych , ale czasem je s t to  bardzo 
sm utna  rozm ow a. W a ru n k i społecz 
no-ekonom iczne prow adzą przecież 
do tego, że m ło d z i są u nas... 
cz te rdz ies to la tkow i« . W ciąż pozba
w ie n i sam odzielności, "szans p ias to 
w an ia  w ażnych  fu n k c ji,  w c iąż  na 
d o ro b ku  i  z tzw . p e rspek tyw am i. 
Czy w y  czu jec ie  się w  p e łn i d o j
rza li?

R. U . — O tóż to ! Jak  m ożem y 
się ta k  czuć, k ie d y  n ie  m a m y k u  
tem u odpow iedn ich  w arunków ?

R. J. — Przeraża jąca  liczb a  lu d z i 
w  naszym  w ie k u  je s t d o fin a n so w y
w ana przez rodz iców . A  ile  la t  
można żyć na garnuszku? Znam  
m nóstw o ro d z in , gdzie m ło d z i n ie  
odda ją  sw e j pens ji, ży ją  za p ie
niądze rodz iców , po to  żeby m óc 
sobie k u p ić  płaszcz, b u ty  czy pój*e 
czasem do  k lu b u .

Z. U . — M o ja  teściowa zarabia 
w ię ce j ode m n ie . I  w s tyd  dop ra w 
d y  się p rzyznać, że ch ło p  z ro 
dz iną  na k a rk u  pien iądze bierze 
od teśc iow e j. A le  ta k  jest. I  Jak 
tu  m ó w ić  o sam odzielności, d o jrza 
łości?

— TO wszystko prawda, ale 
tak oto kończąc naszą dysku
sję, która mogłaby się toczyć 
jeszcze bardzo długo, zaczynam 
się obawiać, by nie przeważył 
ton jałowych utyskiwań, żalów 
w stosunku do innych, goło
słownych pretensji. A przecież 
mówiliśmy na początku o tym, 
że młodzi nie chcą nic za dar
mo, nic w  nagrodę za samą 
młodość, więc...?

J.B. —  Więc trzeba zdobyć 
się na mądry optymizm i po
wiedzieć, że damy z siebie 
wszystko co najlepsze i naj
wartościowsze, a będzie dobrze. 
Bo może wyrasta przed nami 
prawdziwa szansa...

R.J. — Mam poważne oba
wy, czy młodzież zechce pójść 
za takim hasłem. Ale z dru
giej strony pokoleniem straco
nym być nie możemy, i to z 
bardzo prostego względu — 
rzeczywistość nie kończy się 
dziś. Życie potoczy się dalej, 
a jeżeli pragniemy by toczyło 
się tak, jak my chcemy — to 
musimy się za to wziąć sami. 
Innego wyjścia nie ma. Pro
blem tylko, czy potrafimy tę 
rzeczywistość przekształcić we
dług własnych wyobrażeń. Cię
żar odpowiedzialności będzie ol
brzymi, ale niechże on już 
wreszcie spadnie na nasze bar
ki, to dużo lepsze niż bezczyn
ność i najmądrzejsze nawet dy
skusje

ZAKOŃCZYĆ wypadałoby 
optymistycznie, ale nie o tani 
optymizm przecież chodzi.. 
Prawem młodości jest prawo 
do niezgody na zastane, je j si
łą —- bezkompromisowy sprze
ciw wobec zła. Ale na k ry ty 
kowaniu, wytykaniu błędów in 
nym, na żalach i  pretensjach 
skończyć nie można. Nie można 
się obrażać na własny kraj, na 
pokolenia, które go przez 37 lat 
budowały. Perspektywę przed 
młodymi — traktoivanymi po 
partnersku — wytyczyło IX  
Plenum KC PZPR. Będziemy 
do tych tematów niejednokrot
nie wracali na naszych łamach.

Rozm.: A. LISKOWACKI
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N A  d z ia łka ch  m ilo  p łyn ie  
czas... S pokó j, pachnące k w ia  
ty ,  w  zasięgu rę k i p ierwsze 
owoce i  ja rz y n k i. Ż eby teraz 
zb ie rać p lo n y  i  cieszyć, oko 
w yp ie lę g n o w a n ym i ro ś lin a m i, 
w iosną trzeba b y ło  w łożyć w 
to  sporo w y s iłk u , nie m ów iąc 
o zabiegach zw iązanych  ze 
zdobyc iem  nasion, sadzonek, 
narzędzi, akcesoriów  itp .  A le  
się o p ła c iło ! O dz ia łka ch  p ra 
cow n iczych  i  ogródkach  p rz y 
dom ow ych pisze się osta tn io  
sporo przede w szys tk im  ja k o  
o m ie jscu  w yp o czyn ku  i  re 
k re a c ji w  m ieście, szczególnie 
Ua s ta rszych  osób oraz spo
sobie na uzupe łn ien ie  dom o
w e j sp iża rn i. N ic  w ięc d z iw . 
nego, że w ie le  osób m a rzy  o 
pos iadan iu  własnego choćby 
s k ra w ka  z iem i. D z ia łkow icze  
p ro d u k u ją  rok ro czn ie  se tk i 
to n  w a rz y w  i  ow oców , reszta 
zaś wzbogaca i  to  w  dość I-  
s to tn y  sposób ryn e k .

(C A F  — M . B ro n ia re k )

Więcej troski o zioła i zielarzy!

Ospóki $j jeszcze kasztan?..
PUNKT skupu ziół przy ul. Stargardzki oddział woje- go przypadku można zainterwraio.. wułkszość tego

Czarnieckiego w Stargardzie wódzki poznańskiego „Herba. 5 ? «  duży sto-
Szczecińskim czynny jest we polu”  przoduje w naszym re- pień zanieczyszczenia nie propa- „ n iS in w S ;  -«S a lS S  P 
w torki i  piątki. Już od godzi- gionie pod każdym względem, guje się specjalnie zbieractwa w y . Zt*KItiayw-
ny 5 samochód zabiera od tzw. Oprócz niego istnieją stałe pla- feżczf clpIJ^lv1 J * g<L  i?ce Wielu zbieraczy nie może su-
prowizantów w  terenie zebra- cówki w  Szczecinie, Pyrzycach ... T D n i.  ą ' szy^ zl^ ł we własnym zakre-
ne przez nich plony. Na m iej- i Goleniowie oraz 35 punktów W UB. ROKU zanotowano sie, bo nie ma na to węgla. Nie 
scu zaś od godz. 7 do 8 przyj- doraźnych. *eŻ załatwionego ubez-
m.uje się od dostawców prze- — Bazujemy głównie na sta- zbieraniem ziół w skali pieczenia. Pomimo prawa do
ważnie świeży surowiec a od nic naturalnym i w  tym zaj- 
godz. 8 do 15 suszony.

przykłady z własnego podwór
ka. Np. od półtora roku nic 
mogą się doprosić blachy na 
pokrycie dachu w goleniow
skiej suszarni, ani na obiecany 
projekt wentylacji do tego po- 
mieszczenia. Nie tylko oni ma
ją  też kłopoty z przydziałem 
benzyny, chociaż mieszczą się w 
programie operacyjnym. Samo
chody przecież muszą zwozić

Dobre wyniki skupu

Miododajny rok
R O K  b ie ż ą c y  z a p o w ia d a  n i e w ą t p l i w i e  dobre  w y n ik i w  

s ic  ia k n  s z rz m rń ln ie  n d a n v  Pozyskaniu m iodu  zależą przede s ię  ja k o  s z c z e g ó ln ie  u a a n y  w szys tk im  od pszCzół. T rzeba je d 
n ia  p s z c z e la rz y . D z ię k i nak przyznać, iż  w  ty m  ro k u  w p ro  
s p r z y ja ją c y m  w a r u n k o m  wadzono ko rzys tn e  w a ru n k i ko ń -
D o e o d o w v m  n s ż c z o łv  u r a -  tra k ta c Jt m iodu. Pszczelarz, k tó ry  p u g o u o w y m  p szczo i>  zobowiąże s5ę sprzedać na zasa-
c o w ic ie  k o r z y s ta ją  z o k a z j i  dzj e u m o w y  k o n tra k ta c y jn e j m in i-  
i  z a p e łn ia ją  p la s t r y  z ło c i-  m um  5 kg  o trz y m u je  w  zam ian 10 
s ty m  m io d e m . R ó w n o c z c ś -  k S c u k ru  na z im ow e doka rm ia n ie  
n ie  w p ro w a d z o n e  w  t y m  g  T o ń w . S lJ y J L ”  i S T a
r o k u  k o rz y s tn e  c e n y  s k u p u  jeszcze podp isyw ać do końca s ierp 
o ra z  z a s a d y  k o n t r a k t a c j i  n ia  b r. Pszczelarzom  zapew nia  się
m io d u  z a r h e r a ia  u s z c z e la - też k o rzystne  ceny  — co p raw da im o a u  z a c n ę c a ją  p s z c z e la  w p ły n ( jły  one na znaczne podro-
r z y  d o  je g o  o d s ta w ia n ia .  źenie ry n k o w y c h  cen m iodu, ale

JUŻ o b e c n ie  n u n k t v  skUDU 3,est nadz ie l a. p rz y n a jm n ie j bę- j  P u n k ty  s k u p u  dz ie  gQ można bez tru d n o śc i k u -
s p ó łd z ie ln i  o g ro d n ic z y c h  i  p ić  Jak się bo w ie m  p rze w id u je , 
p s z c z e la rs k ic h  s k u p i ły  2 850 to n  W ty m  sezonie łączn ie  w szystk ie  
m io d u ,  a  w ie c  o  p o n a d  2  ty s .  o rgan izac je  za jm u ją ce  sie sKupem 
i« . ,  « ja m io d u  w in n y  uzyskać ponad 8 tys.to n  w ię c e j n iz  w  t y m  s a m y m  t on ^
o k re s ie  r o k u  u b ie g łe g o .

muiemy drugie miejsce po Go- któremu podlega k ilka woje- ry  w Stargardzie otrzymała ją 
rzowie — mówi kierownik od- wództw. W bieżącym jest to też tylko 1 osoba. K ilka nastąp- 
działu mgr inż. Wojciech Dob- ® ldocz„ne np. w woj. białostoe- nych wniosków oczekuje de- 
rzycki — Od lat czynimy sta- kln?- Szczecińskie ma jak na cyzji dyrektora ZUS w War- 
rania o kontraktacje ziót, ale ra21e ®#dowalajięe efekty o szawie i  odnosi się wrażenie, 
to nie chwyta. Kontraktu,jemy je “ J™ wspomnieliśmy na począt że ktoś tam, na. górze ma wąt- 
dynie sporysz, wyłącznie eks- " a. co b>’ć moze wpłynęła pliwosoi czy ludzie doświad- 
portowy produkt Te niechęć kwietniowa podwyżka cen sku- czeni w swojej* — nazwijmy to 
do kontraktacji tłumaczyć m oi Pu- NAe oznacza to jednak, iż profesji — trudniący się po- 
na brakiem tradycji a także wsżystko przebiega pomyślnie nad dwadzieścia lat mozolnym 
struktura istniejących tu go- bo Problemów jest sporo. Głów- zbieractwem, całoroczną w koń- 
spodarstw _ 85 proc. wśród nym n? przykład powodem do cu pracą kw alifikują  się do
nich jest uspołecznionych, zme
chanizowanych a przy 
jest ręczna praca.

W

martwienia się przyszłość otrzymania emerytury.t ,  Ł lU C  , . .  , . ,  . . . r  —
ziołach wykruszania się sta- Skończył się już czas zbio-

re j doświadczonej kadry. A ru  jjpy j  rumianku. Tego ostat- 
bieżacvm roku zebrano już t « T1Cuasl T  »> przei? sklepami niego szczególnie będzie w  tym 

91 ton,ê a c z n ie  więcej3 niż3 w  dS d^taw ie  r°kU mał°
analogicznym okresie roku u- j?to b |d^5  d?a nl°m “  °b f’ te ™miank°we
biegłego, żniwa. Obecnie przechodzi się

E. BRUSKA

, k l .e d y  s k u p io n o  od m c h  c h o d z ić  za  ja k a ś  czas  p o  h 0  z b io r u  l iś c i  z ie la  i  o w o -
to n .  W r e jo n ie  s ta r g a r d z k im  i a k a c h  w  p o s z u k iw a n iu  n c z p k i-  a ?  „  , .  1 '  - . 1
m ie s z k a  te ż  n a jw ię k s z a  l ic z b a  łą K a c n . w  P o s z u k iw a n iu  o c z e K i-  c6vv p u n k t y  p r z y jm ą  b e z  o g r a -
m ie s z w a  le z  n a jw ię k s z a  u c z o a  w a n y c b  s u r o w c ó w  na  m ie s z a ń -  n ;C7PA ła ir,7e b ia ie  bez s łó f f  r ó -
s ta ły c h  z b ie ra c z y ,  w ie lu  z  n ic h  fci „ m „ Tv  m , m r v  Un."> m c z e n  ja irz ę a m ę , oez, g jiog , i o
m a  p o n a d  d w u d z ie s to le tn i  s ta ż  ’  ’ p  J p  ‘ z?- * n z * D o b r z y c k i  m a  w c ią ż
w  t e i  ż m n d n e i n m e v  Tnż U o h -  M IM O  n ie m a łe j przecież zachęty c ic h ą  n a d z ie ję ,  ze  m o z e  je d -  
w . i e j  z m u a n e j p ra c y .  in z .  f in a n so w e j tru d n o  je s t ja ko ś  za- n a k  ta  p o d w y ż k a  c e i i  s k u s i
r z y c k i  m ó w i,  ze  są  to  p io n ie r z y  in te resow ać ty m  m łodych . B o k -  “ S * .  ^ ? " yZ.KJ in 
z ie la r s tw a  na tych z ie m ia c h . roczn ie  w ysy łane  do  szkół za w ia - .o d y .^e z  ,o °  za iin te re sm ya n -ra  

« I to r f fa r f łz k ie  ie c ł  r ó w n ie ż  n a i .  dom len ia , apele, w sze lk ie  In fo rm a - S ię z b ie r a n ie m  p o d c z a s  w a k a c j i ,
większym ziołodainym reoio- OJe 1 zaProszeih a  na  szkolen ia  n ie  Pieniądze przydadzą się chybaW ię k s z y m  zioiociajnjm itg iu  pr2ynos?-ą oczek iw anych  s ku tkó w , n i  nraca nrzvniesienem w naszym województwie N a za jęc ia  p row adzone przez m- każdemu a l praca przy n s e
gdzie istnieją jeszcze białe pla- s tru k to ró w  przychodzą od la t widoczny (w sklepach „H .rba-
T nv ia k  e b n e ia * h v  n a c  n f ld m o r -  c l samj> s ta lł p o lu ” ) p o ż y te k ,m y ,  j a k  c n o c ia z n y  p a s  n a a m o i N a leży  też b ra ć  pod uwagę fa k t
skl. Nie ma tam nawet „pro- zm nie jszan ia  się z io ło d a jn y c h  tere- 
wizantów”  nie mówiąc już O nów . Posłużę się tu  choc iażby 
s ta ły c h  zbieraczach p rzyk ła d e m  ko rzen ia  żyw okos tus ia iy e n  z o ie ra c z a c n . w ystępu jącego w  oko licach  G ole-

A  T E R A Z  trochę  o sam ych z lo - n iow a. Są ju ż  sygna ły  — ja k  m ó-
łach . D ostarcza się je  w  s tan ie  w i k ie ro w n ik  — że za ro k , dwa
św ieżym  oraz suszone. S kupow ane korzeń  z n ik n ie  z tam te jszych- łą k
są kłącza, ko ra , ko rzen ie , k w ia ty , skazany na w y g in ie c ie  przez rae-
owoce l  z ie la . Do te j p o ry  n a j-  lio ra c ję . A  je ś li c h o V l o ten szcze
w ię ce j skup iono  k o ry  kasztana — gó ln y  surow iec, to  s ta n o w im y do
50 to n . Is tn ie je  na n ią  na jw iększe  noc .potęgę w  k ra ju ,  
zapotrzebow an ie  i  za 1 kg  p ła c i N la  jesteśm y za to  potęgą w  l i 
się 80 zł. czębności d rzew  kasztanow ych, od

Na ogół w ia d o m o  w szys tk im , że ła t  też n ik t-  n ie  dba o obsadzanie 
z ió ł n ie  na leży zb ierać w  p ob liżu  n im i dróg. Na ko rę  tego drzewa, 
d ró g  k o m u n ik a c y jn y c h , zak ła d ó w  Jak w spom ina liśm y — je s t n a j-  
p rzem ys łow ych  — wszędzie tam , w iększe zapotrzebow anie. Z Gr>- 
gdzie is tn ie je  zanieczyszczenie rzow skiego, gdzie podobno w yc ię to  
a tm o sfe ry  1 g leby . Skąd w lec i " *  osta tn iego  ka sz ta n o w ca ; je id z l 
można m leć  pewność, że te  k u p o - się po surow iec, w  Poznańskie, 
wane przez nas w  sk lepach „H e r -  — N am  może to  g roz ić  za k ilk a  
b a p o lu ”  n ie  m a ją  w  sobie żadnych la * — m ó w i inz. D o b rzyck i. -  
do d a tko w ych  szkod liw ych  zw iąz- D aw a liśm y ju ż  p rzeds ięb io rs tw om  
¿ów ? za jm u ją cym  się d rzew ostanem  u-

= ¡..„..„o ., „ . » . ( « . „ { i  *M o rx . nę. kasztan, ja rzęb inę  do zasadzę-
cz7  ™ W z e M n S r  w ^ S d p o w ie d i  “ » •  »>« ” ik t  ” *«

Oczywiście nie ma stuprocento- KIEROWNIK twierdzi, że zie-
3 8  l7 S ic h m U i8ca0ch,”.,V c ,,ii "  J « ‘  wciąż traktowano
ty c z y  to  ty lk o  k o ry ,  n ie m n ie j na- PO Riacoszemu, CO przypomina 
si s ta rzy, d łu g o le tn i zie larze sto - mu sprawę zbioru szmat i  ma- 
™ !a y S y S'!:y  b ^ f e , Wd e h , r r » ie * ytc  kulatury, które do niedawna 
zna ją  i  w  raz ie  zauw ażenia ta k ie - tak lekceważono. Moze podać

Wspaniały dar
M U ZE U M  O KRĘGOW E W Tarno-s 

w ie o trzym a w k ró tc e  w sp a n ia ły  
dar. Będzie n im  ok . 10 tys ię cy  
e ks lib risó w , s tanow iących  dzie ło  25 
la t  ko le k c jo n e rs k ie j pas ji inż. N o r
be rta  Lappoczego, W ęgra, od ponad 
50 la t  osiadłego w  T a rn o w ie . In ż y 
n ie r L lp p o czy , znany w  św iecie Ko
le k c jo n e r e ks lib risó w , op ra co w u je  
w łaśnie sw ó j bogaty  zb ió r. Będzie 
on podstawą- je d n e j z na jw iększych  
k o le k c ji e ks lib ris u  w  p o lsk ich  m u
zeach. W T a rnow ie  zorgan izu je  się 
dz ia ł m a łe j g ra f ik i,  k tó re g o  pr»-s 
cowmiey pode jm ą tru d  k o n ty n u a c ji 
zb io ru , je g o  op ra co w yw a n ia  i  e k w  
pozycję.

W arto  dodać iż  N . L ippoczy o fia 
ro w a ł Już ta rn o w sk ie m u  m uzeum  
z b ió r 250 na js ta rszych  ( X V I I—X IX  
w ie k ) e k s lib r is ó w  p o lsk ich  i  wę
g ie rsk ich  o raz  k ilk a s e t sz tuk  „m a * 
łe j ”  g ra f ik i ,  pośw ięcone j w in u  I  
w in n e j la to ro ś li.

Piętnaście mmwt po południu Carreras znów się 
pojawił. Możliwe, że śledztwo w sprawie zniknię
cia jego syna posunęło się do przodu, lecz nic na 
ten temat nie wspomniał. W ogóle nie mówił o je
go zniknięciu. Miał ze sobą nieodłączną mapę — tym  
razem dwie mapy — oraz pozycję „Campari”  w  
południe. Widocznie udało mu się ustalić właści
wą pozycję z położenia słońca.

— Nasza pozycja, nasza szybkość, ich pozycja i  
szybkość oraz kurs. Czy spotkamy się w punkcie 
oznaczonym „X ” ?

— Przypuszczam, że sam to już sprawdziłeś?
— Tak.
■— Nie spotkamy się — powiedziałem po paru m i

nutach. — Przy naszej obecnej szybkości dotrzemy 
na miejsce spotkania za jedenaście, może jedenaś
cie i  pół godziny. Powiedzmy o północy. To o pięć 
godzin za wcześnie.

— Dziękuję, panie Carter. Doszedłem do iden
tycznego wniosku. Pięć godzin oczekiwania na „T i-  
condcroga”  szybko nam zejdzie.

Poczułem dziwne ściskanie w dołku. Być może 
wyrażenie mówiące o zamieraniu serca nie jest 
dokładne z punktu widzenia fizjologicznego, jed
nak doskonale oddawało mój stan. To by zniszczy
ło wszystko, zaprzepaściłoby nawet te mizerne 
szanse, jakie rokował mój plan. Wiedziałem jed
nak, że po mojej twarzy nie było widać konster
nacji.

— Planujesz dopłynąć tam o północy i  czekać, 
aż mucha sama wpadnie ci w sieci? — Wzruszyłem 
ramionami. — Cóż, to ty decydujesz.

— Co masz na myśli? — spytał ostro.
— Nic takiego — odrzekłem obojętnie. — Myś

lałem tylko, że chciałbyś, żeby twoja załoga była 
w pełni zdolna do przenoszenia złota, jak już spo
tkamy „Ticonderoga,\

ALISTAIR MacLEAN

Przekład: Robert Cinalski
-------------------------------- 9 8  -------------------------------

«— Więc?
— Więc za dwanaście godzin morze icciąż jeszcze bę

dzie bardzo wzburzone. Kiedy zatrzymamy się w 
miejscu spotkania, to „Campari”  będzie leżał w 
dolinach fal i  — mówiąc eleganckim językiem na
szych czasów — wypruwał z siebie flaki. Nie wiem, 
ilu  z tych twoich szczurów lądowych choroioało 
wczoraj, ale założę się, że dziś w nocy będzie ich 
dwa razy tyle. I  nie miej nadziei, że pomogą ci 
nasze stabilizatory, ich skuteczność zależy od szyb
kości statku.

— Słuszna uwaga — zgodził się zimno. — 
Zmniejszę szybkość, żebyśmy tam dotarli o- 
kio czwartej rano. — Popatrzył na mnie z nagłym 
namysłem. — Pan jest zadziwiająco skory do 
współpracy, pełen cennych sugestii. Dziwnine mi to 
nie pasuje do obrazu, jak i sobie o panu wytwo
rzyłem.

— Co tylko dowodzi tego, jak  błędne są twoje 
oceny, przyjacielu. Wyjaśnia to zdrowy rozsądek 
i  interes własny. Jak najszybciej chcę się dostać 
do odpowiedniego szpitala... perspektywa chodzenia 
całe życie z jedną nogą jakoś do mnie nie prze
mawia. Im  szybciej znajdę się z pasażerami i  zało
gą na „Ticonderoga'*, tym bardziej będę szczęśliwy. 
Tylko głupiec bije głową o mur. Ja nie ioalczę z 
faktami dokonanymi. Ty przecież c h c e s z  nas 
wszystkich przesadzić na „Ticonderoga” , praw
da, Carreras?

— Nie będę miał później, żadnego pożytku z za
łogi „Campari", a tym bardziej z pasażerów. — 
Uśmiechnął się blado. — Kapitan Teach i  Czarno
brody nie są moimi ideałami, panie Carter. Chciał
bym zachować się w icaszej pamięci jako humani
tarny pirat. Macie moje słowo, że wszyscy zosta
niecie przeniesieni bezpiecznie i  bez szwanku. — 
W ostatnim zdaniic zabrzmiała szczera prawda, 
gdyż było ono szczere i  prawdziwe. Była to praw
da, lecz oczywiście nie cała prawda: zapomniał 
dodać, ie  pól godziny później wylecimy w powie
trze.

Około siódmej wieczorem powróciła Susom, zaś 
doktor Marston udał się pod strażą do salonu, roz
dzielać pigułki i  słowa pociechy wśród pasażerów, 
którzy po dwudziestu czterech godzinach nieustan
nego sztormu, ze zrozumiałych względów nie czuli 
się najlepiej.

Susan była blada i  wymęczona, na co niewątpli
wie złożyły się fizyczne i  psychiczne cierpienia z 
zeszłej nocy oraz dotkliwy ból złamanej lewej ręki, 
a jednak po rhz pierwszy, zupełnie bezstronnie, 
musiałem przyznać, że wyglądała prześlicznie.

(c d n )

Z Ł O T E
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Czy winien tylko sprzęt?

Ucieka nam
żużlowa czołówka

Come back trenera B. Maślanki

Przed Stalą Stocznia -
niełatwe zadanie

WSROD szczecińskich drużyn, które już w przyszłym ty 
godniu zainaugurują ligową batalię będą piłkarze Stali Sto
cznia. Będzie to ich piąty występ w Ii-ligowym  towarzyst- 

zakończyłi na 4 miejscu, choć 
i sięgały nawet awansu do

DWIE znaczące imprezy 
sportu żużlowego, jakie od
były się w minionym ty 
godniu na krajowych to
rach — finał indywidual
nych mistrzostw Polski w 
Zielonej Górze i  fina ł kon
tynentalnych mistrzostw 
świata w Lesznie — po
nownie zaktywizowały dys 
kusję w gronie znawców i 
sympatyków te j dyscypli
ny.

TEGOROCZNY sezon mię
dzynarodowy nie przyniósł 
nam poważniejszych sukcesów. 
Jedynym rodzynkiem jest 36- 
letmi Edward Jancanz, który po 
raz dziewiąty wystąpi w finale 
indywidualnych mistrzostw 
świata. Gdzie tkw ią więc przy
czyny, że nasi reprezentanci 
nie należą obecnie do poten
tatów na arenie międzynaro
dowej? Przyczyn jest wiele. 
Najczęściej winę zwala się na 
zły sprzęt i  brak częstego kon
taktu z zagraniczną czołówką, 
chociaż... niedawno PZMot o- 
trzymał kolejną partię nowiut
kich „Jaw”, a ponadto w la
tach największych sukcesów 
polskiego żużla nasi zawodnicy 
nie startowali przecież w an
gielskich klubach. Więc jak to 
właściwie jest?

OWSZEM, sukcesy były wów 
czas, gdy światowa czołówka 
jeździła na w miarę jednako
wym sprzęcie (przeważnie na 
„Jawach” 2-zaworowych o krót 
kim  skoku). Talent, brawura, 
słowem duże umiejętności Po
laków pozwalały im  wygrywać 
z najlepszymi. Z chwilą, kiedy 
światowa czołówka znajdowała 
coraz to doskonalsze rozwiąza

nia w sprzęcie, zostawaliśmy w 
tyle. Ambicja 1 umiejętności 
już nie wystarczały, o czym 
mogliśmy się przekonać pod
czas tegorocznych startów. „Ja
w y" które otrzymujemy od 
Czechosłowaków, to nie te sa
me motocykle na których jeż
dżą Stand bądź Dryml. Aby 
były takie same, trzeba wy
mienić sporo części, a to wiąże 
się z dewizowymi wydatkami.

Przygotować odpowiednio 
sprzęt nie jest sprawą łatwą, 
zwłaszeża, że brakuje nam do
brych mechaników. Z drugiej 
jednak strony, zawodnicy na
leżący do światowej czołówki 
sami dla siebie są mechanika
mi. Natomiast nasi żużlowcy 
— z wyjątkiem Jancarza czy 
Piecha — nie są do tego przy
gotowani i  nie przywykli „d łu
bać”  godzinami przy motocyk
lu.

NIEDAWNO nastąpiło zmiona 
na stanowisku prezesa Aeroklubu 
PRL. Generał brygady pil. dr 
Józef Sobieraj przeszedł do in
nej pracy w Wojsku Polskim. No
wym prezesem Aeroklubu PRL zo
stał gen. brygady pil. dr Włady
sław Hermaszewski, lat 54, w 
Wojsku Polskim od 1948 roku, 
działacz społeczny w lotnictwie 
sportowym.

SZYBOWCOWE mistrzostwa 
Europy odbędą się w tym roku 
we Włoszech. Aeroklub PRL nie 
będzie na tej imprezie oficjalnie 
reprezentowany. Na starcie nie 
zabraknie jednak polskich szy
bowników. Franciszek Kępka i

wie. Ostatni sezon stoczniowcy 
apetyty kibiców były większe 
ekstraklasy.

W TYM roku piłkarzy z ul. 
Bandurskiego czekać będzie 
znacznie trudniejsze zadanie. 
Po zakończeniu rozgrywek na
stąpił exodus czołowych za
wodników do innych klubów.
I tak, czołowy snajper I I  lig i 
Zambrzycki został przekazany 
do Pogoni, Szostak i  Kolano- 
wski „wyemigrowali”  do ROW 
Rybnik. Z  podobnym zamiarem 
nosił się również Benesz, ale 
w końcu postanowił nie zmie
niać drużyny. W zespole na
stąpiły także zmiany na funk
c ji trenera. Selekcjonerem zo
stał Bogdan Maślanka, były 
piłkarz Pogoni — szkoleniowiec

Stanisław Witek ołrzymoli ad or
ganizatorów imienne zaproszenia 
na ME. Przy okazji — nadał 
sprawą otwartą jest organizacja 
przyszłorocznych mistrzostw świa
ta. Argentyna zrezygnowała z 
roli gospodarza. Być może podej
mą się tego Włosi.

UCHWAŁĄ Zarządu Głównego 
Aeroklubu PRL podwyższone zo
stały składki członkowskie. Czyn
nie uprawiający sporty lotnicze 
będą płacić miesięcznie: mło
dzież szkolna — 50 zł, pracujący 
zawodowo — 100 zł. Wprowadzo
no też dodatkowe opłaty sekcyj
ne wynoszące od 50 do 100 zł.

(ja«)

o dużym doświadczeniu. Mię
dzy innymi trenował gdyńską 
Arkę wprowadzając ją do I  l i 
gi, Star Starachowice oraz... 
Stal Stocznię. Będzie to więc 
jego come back do stocznio
wego klubu.

— T A K  to Już po raz drugi — 
mówi B. M aślanka  — będę trene
rem Stali Stocznia. Kiedyś dosłow
nie przed wejściem drużyny do 11 
lig i zrezygnowano z moich usług. 
Choć, jak  się później okazało moja 
praca daia owoce. Nie należę do 
ludzi, którzy się obrażają 1 teraz 
kiedy klub ponownie mi zapropo
nował prowadzenie drużyny w yra 
ziłem zgodę. Wiem, że czeka d ru 
żynę i m nie niełatwe zadanie. Po 
prostu po odejściu k ilku  podstawo
wych graczy trzeba uzupełnić luki. 
A p iłkarz p iłkarzow i nierówny. W  
związku z tym  powstaje koniecz
ność zm iany koncepcji i  stylu gry. 
a tego nie można dokonać z dn;a 
na dzień. N a dodatek złego Przer
wa między rozgryw kam i jest taka  
kró tka  a jeszcze i w trakcie je j  
trw ania ją  okrojono.

— J a k  przeb iega ły p rzygo tow a
nia?

— Przygotowania do sezonu roz
poczęliśmy 25 czerwca, tu na m iej
scu w Szczecinie. Później pojecha
liśmy na obóz do Szklarskiej Po
ręby, gdzie pracowaliśmy nad kon
dycją i wytrzymałością. Po powro
cie z gór trenowaliśmy na swoim  
stadionie, a potem udaliśmy się do 
Szczecinka, skąd niedawno powróci 
liśmy. Ostatni cykl przygotowania 
poświęcony był sprawności specja
listycznej. Teraz pracujem y na.j 
szybkością. Obciążenia na tren in 
gach były prawie na granicy w y
trzymałości organizmów zawodni
ków, a wszystko odbywało się w 
ekspresowym tempie. Poza tren in 
gami rozegraliśmy k ilka  sparringó w 
w tym  z Chemikiem Police «Ul i 
4:0), W ielim iem  Szczecinek 2:1, Darz 
borem Szczecinek 6:1. Bałtykiem

G d yn ia  2:2 i  3:3 i  G w ard ią  Kosza
l in  1:0. Jeszcze czeka nas jeden 
spa rring .

— Czy w zespole są nowe tw a 
rze?

— Tak . P ozyskaliśm y dw óch  P ił
k a rzy  K ra w c z y k a  z Pogoni oraz Sa 
dow skiego z B łę k itn y c h  S targard . 
Ponadto dam  szansę m ło d ym  w y 
chow ankom  k lu b u : M ik o ła jc z y k o w i, 
Ż u ra w io w i i  N ow ackiem u, Oprócz 
n ich , ka d rę  1 d ru żyn y  s tanow ić 
będą: K a lisz , F a lko w sk i, B a rtio m o - 
w icz, Jako łcew icz, M ostow ski, M a
k o w sk i, Benesz, C zćrb ińsk i, K o w a l
czyk , Jarosz, H a w ry le w icz , Parą. 
da, B o ró w ko , B laszczyk. Najsłabszą 
naszą fo rm a c ją  je s t a tak, za to  s i l
n ie js i jesteśm y w  pom ocy i  ob ro 
nie.

— Prognozy na na jb liższy  sezon. .

— Dziś bardzo tru d n o  prognozo
wać. Jak  m i w iadom o w ie le  zespo
łó w  p rzem eb low a ło  swoje składy,w 
znacznie się w zm ocn iło  po to  by 
w yw a lczyć  awans. Sądzę, że po ta k  
znacznym  os łab ien iu  d ru żyn y  m ie j
sce w  ś rodku  g ru p y  p ow inno  uas 
sa tysfakc jonow ać. A  ja k  będzie — 
zobaczym y. P ie rw szy mecz rozegra 
m y na w yjeźdz ie  z G ry fe m  S łupsk
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N IE C ZY N N E .

K I N A

te l. 428-14 I 473- 6

D E L F IN  (te ł. 488-78) „D u p o n t La - 
jo ie ”  g. 9, 13.15, 18, 20.15, f r . ,  1. 18; 
„J e n n y  i  T o b y  w śród  d z ik ic h  zw ie 
rz ą t”  g. 11, 16, USA (środa i  czw ar 
te k ); KOSMOS (te l. 380-04) „A n n a  
i  w a m p ir”  g. 9, 11.15, 13.30, 16, 18.,5,
20.30, po i., 1. 18 (środa i  czw a rte k );
COLOSSEUM (te l. 458-18) środa: 
„Ś m ie r te ln y  pościg”  g. 16, 18, 20. 
f r . ,  1. 15; KO K A B  — środa: „B itw a  
o M&dway”  g. 17, 19.30. USA, 1. '.2; 
B A Ł T Y K  (te l. 733-35) „P ira c i na 
P a c y fik u ”  g. 16, ru m .; „Czas A p o 
k a lip s y ”  g. 18, U SA, 1. 18 (środa i 
c zw a rte k ); P O LO N IA  (te l. 22-18-14) 
c zw a rte k : „W  p u s ty n i i  w  pusz
cz y ”  g. 16.30, po i., cz. I I ;  „O rk ie 
s tra  K lu b u  Sam otnych  Serc sietż. 
P eppera”  g. 14.30, 18.30, USA, 1. ¡2; 
P IO N IE R  (te l. 475-02) „ K i t k a ”  g. i0 
17, po i.; „P rzygoda  a ra b ska ”  g. 11, 
13, 15, ang .; „K ró lo w a  pszczół’* ?. 
18 poi., 1. 12; „Jo e  V a ła c h i”  g. 20 
w t.„ 1. 18 (środa i  c z w a rte k ); DER- 
BY  (le tn ie ) „O b cy  — 8 pasażer 
..¡Nostromo”  g. 21.45. ang., 1. 15; PA  
ŁA C  M ŁO D Z IE Ż Y  — „P ię k n a  i  po
tw ó r ”  g. 16, CSRS, 1. 12; M ARS — 
„P o rw a n ie  Savo l”  g. u, p o l„  1. 12; 
..M ło d y  F ra n ke n s te in ”  g. 17, 19,
U S A , 1. 15; SZM AR AG D O W E (Z d ro 
je ) „B a jk a  opow iedziana nocą”  g. 
17-30, radź.; „A n n a  i w a m p ir”  %,
19.30, po i., 1. 18; P R Z Y JA Ź Ń  (Dą
bie) „M ężczyzna w  peruce”  g. 17.30. 
N R D ; „N a ro d z in y  g w ia zd y”  g. 19.30. 
USA, 1. 15; 1 M A J (Żydów ce)
„S z a ł”  g. 18, ang., 1. 18; B A J K A  
(P o lice ) „S z k a r ła tn y  p ira t”  g. l i ,  
USA, 1. 15; „T e n  dzień to  prezent”  
g. 19. wręg., 1. 18; G RYF (G ry fin o ) 
„Ż a n d a rm  w  N o w ym  J o rk u ”  f r . ;  
R O B O T N IK  (P yrzyce ) „R o c k y  I I ”  
U S A , 1. 15; W IS Ł A  (G o len iów )
„T a k s ó w k a rz ”  U SA, 1. 18; „M ę ż
czyźn i nie p łaczą”  CSRS; IN A  
(S ta rga rd ) „U ko ch a n a  żona”  w ł „  i. 
18; „P ię k n e  dz ie c iń s tw o ”  ra d r .: 
D AR (S targard) „D z ię k u ję , ja ko ś  
le c i”  węg.. 1. 15; „S u p e rp o tw ó r”  
jap.

REPER TU AR  K IN  na podstaw ie 
tafOOTłacji OPRF.

U S ŁU G O W A  
-  g. 7—15.
R U C H  S T A T K Ó W  -  te l 918.
S T A N  DRÓG -  tel. 980 -  g f—21 
POG O TO W IA
POG O TO W IE R A T U N K O W E  -  te l 

M U Z E U M : S T A R O M ŁY Ń S K Ą  21 — 999; POG O TO W IE MO -  te l. 997; 
S ztuka  Pom orza Zachodniego X I I I — te* 9.98y  P p "
X V I I  w .; S ta re  s reb ra  ze z b io ró w  G O TO W IE DROGOW E — te l 98>; 
w ła sn ych ; S ztuka po lska X X -le c :a  POG O TO W IE D ŹW IG O W E  -  te l 
m iędzyw o jennego ; W ładztw o  K s .ą - 932; POGOTOW IE E LE K TR O W N I 
żąt P om o rsk ich ; D ziecko w  sz tu c e  te l 991; POGOTOW IE G AZO W E -
—  g. 9—15; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 — 992; POGOTOW IE W O DOCIĄ-
P o lsk ie  m a la rs tw o  współczesne; 00 GOW IIK A N A L IZ A C J I  — te l 994; 
dz ie ł z 10 F e s tiw a li P o lskiego Ma- POGOTOW IE L O K A T O R S K IE  — 
la rs tw a  W spółczesnego — g. 9—15; te l. 986
W A ŁY  CHROBREGO 3 ~  P o is*a  STACJE BEN ZYN O W E 
nad B a łty k ie m  przed 1 000 la t ;  C ZY N N E  C A Ł A  DO BĘ: M ie k ie w i- 
P rzy roda  m orza ; In s tru m e n ty  1 oo- cza. K a d łu b ka  (tax i). K u  Słońcu, 
moce naw ig a cy jn e  (ze zb io rów  w ła - Eskadrow a. Chopina, 
snych ); U rządzenia f m echan izm y .
s ta tków  m o rs k ic h ; G ospodarka F ° í O S TA LE  stac je  czynne w goiz.. 
m orska na Pom orzu Zachodn im  o—* '
1945—70; Dawna k u ltu ra  ludow a  na ______________
Pom orzu Z a ch o d n im ; K u ltu ra  A f ry  
k l  zachodn ie j; W spółczesne m a la r
s tw o m aryn is tyczn e  — g. 9— 5;
S TA R Y  R ATU SZ -  pl. Rzepichy
— D zie je  Szczecina od X  w ie ku  dc 
współczesności: Nasz Szczecin — 
d o ku m e n ty  35-lecia; 100 la t  ruchu  
robo tn iczego w  Polsce

TE L E W I Z J A
PROGRAM I
16.10 N U R T  — C yw iliza c ja  1 k u ltu -  

„  . ra współczesna. 16.45 Losowanie
Z A M E K  -  .A rc h ite k tu ra , cz łow iek . Express L o tk a  i  Małego Lo tka  17 
ś rodow isko”  — g. 11—17; X I  Fesri- D z ienn ik . 17.30 F ilm  TVP „J a n o s ik ”  
w a l Polskiego M a la rs tw a  W spó ł- 18.15 Od m e lo d ii do m e lod ii. 18 30 
czesnego; Szkice p o rtre to w e  J Ja- W ieczo rynka . 19 P rogram  w o jsko w y  
nusza L itw in o w ic z a  — g, 10—18. „U ła ń s k ie  w sp o m n ie n ia ". 19.30 D zień 

n ik . 20,15 R o ln icze  rozm ow y 20 25 
F ilm  węg. „P o tw a rz ”  22 M o je  m .e j 

i r - '  g •^--~SYY7EHT3rc sce na z ie m ł- 22 25 D z ienn ik . 22 45
I M w M Ê W  IM  W ieczory lipcow e .

PROGRAM  I I
S Z P IT A L E  18 T V  Szczecin na antenie „D w ó j-
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W ojciecha V, k i "  — „H a lk a ”  na Zam ku. 18.30 Fe- 
C H IR . D O RO SŁYCH -  I I I  Porno- u trw al M a la rs tw a  Współczesnego 
rż a n y ; P O ŁO ŻN IC TW O  — G olęc ino ; ' 8 4°  W spom nienie o m a la rzu  9 
W EW N  — R e lo n o w y  K ro m ka  (lok .). 19.30 D z ie n n ik  20
______ _ T V  K a to w ic e  na anten ie „ D w ó jk i”
P R Z Y C H O D N IE  _  x  M iędzyna rodow y Fes tiw a l
D L A  D Z IE C I — u l św W ojciecha T e a tró w  L a le k  w  B ie ls k u -B ia łe j 
7 -  g. 2 0-8 ; D L A  DOROSŁYCH -  20.40 In te rp e la c je  l  decyzje 20.55 Z 
Jedn. N a ro d o w e j 12 — g. 19—7: c y k lu  .D e b iu ty ”  — na trąbce  gra 
S T O M A T O LO G IC Z N A  — Jedn. N a- Eugeniusz M od llszew ski. 21.15 Zawo 
ro dow e j 18 — g 29—7: N A D  O D R Ą d> jeźdz ieck ie  w  skokach o pucha r
18 — g 8—16 
A P T E K I
A L. W Y Z W O L E N IA  U  (dod. o d tru t
k i)  te ł. 422-48: KRZYW O U STEG O  
7a — .teł 366-73; L E L E W E L A  1 — C ZW A R TE K  
te l. 726-24; ZD R O JE. B a t C h ło p 
sk ich  54 -  te l 612-573; S T O ŁC Z Y N  
-  Nad Odrą 20 — te l. 23-94-22 
IN FO R M A C JE

T V  K a to w ice . 21.50 V II  K o n ku rs  
P iosenki C zesk ie j ! S ło w a ck ie j -  
U s troń  82. 22.15 „S tu d io  w ie lo s tro n 
ne”  — o d c in e k  1.

PRO G RAM  I
9 T e le fe rle . 1S.4S K w a d ra n s  z A r ie 
lem . 17 D z ie n n ik . 17.30 P rogram  pu 
b llcys tyczn y . 18 P rog ram  w o jsko w y  

S ŁU ŻB A  ZD R O W IA  — te L  425-25 ..Desant z m orza ” . 18.30 Wieczornym 
ka . 19 Sonda — B icz  z p lasku . 19 30 
D z ie n n ik . 20.15 Ratta. f i lm  k ry m ,

„S y g n a ły  we m gle” . 21.30 Rolnicze 
rozm ow y. 21.40 Pegaz. 22.25 D zien
n ik . 22.50 M e lod ia  na dobranoc. 
PROGRAM  H
16.30 .Jak w prow adzać re fo rm ę  go
spodarczą” . 17.35 F ilm  fan tas tyczny  
„Odyseusz i  g w ia zd y” . 19 K ro n ik a  
(lok .). 19.30 D z ienn ik . 20 T V  W roc
ła w  na an ten ie  „D w ó jk i"  — „P rząś 
n ic z k i”  — St. M on iuszk i. 20.05 s k a r 
by K ło d z k ie j D o lin y , 20.20 „C zy 
p an i lu b i M on iuszkę?” , 20.35 Czł>- 
w ie k  w  Jaskin i. 21 „W  k a p lic y  cza
szek” . 21.15 P rog ram  o W orce llu . 
21.45 A r ia  Jo n tka  — „S zum ią  jo 
d ły ” . 21.50 „Żona d la  ro ln ik a ” . 22,»0 
M uzyka  St. M on iuszk i — a ria  z k u 
rantem . 22.15 K w adrans  z Artele>n.

U W A G A  r v  zastrzega sobie zm ia
ny w  program ie.

PROGRAM B E R L IŃ S K I

16.20 N ika ragua  82” . 17 W iadomoś
c i 17.95 G im nastyka . 17.15 Spovt. 
18.50 T V  dziecięca. 19 Ząw ody. 19 25 
Prognoza pogody, k ro n ik a . 20 F ilm  
T V  ang. „P szczo ły ” . 20.25 Dzień na 
Zachodzie. 21.05 F ilm  T V  NRD 
„N asz cz ło w ie k  k ró le m ” . 22.05 K ro 
n ika . 22.20 M uzyka rock. 23.30 W ia
domości.
C ZW A R TE K
9.25 K ro n ik a . 10 Dzień na Zacho
dzie. 10.40 F ilm  TV  CSRS „Nasz 
cz ło w ie k  k ró le m ” . 11.40 Zawody. 
12.05 W iadom ości. 14 F ilm  NRD 
.P odróż do B am sdorf” . 16.30 „ P r a- 

ca reżysera f i lm ó w  ry s u n k o w y c h ”  
17 W iadom ości, g im nastyka . 17 6 
W id o w isko  d la  dzieci. 17.45 Jazz w  
B u łg a r ii.  18.15 F ilm  T V  ru m . „P ie 
g i”  18.50 T V  dziecięca. 19 M agazyn 
m o to ry z a c y jn y . 19.25 Prognoza po
gody. k ro n ik a . 20 O b ie k tyw . 20.30 
P ro g ra m  c y rk o w y . 21.25 M agazyn 
k u ltu ra ln y .  21.55 K ro n ik a , 22.10 B a j
ka  TV  węg. „L u s tro ” . 23.05 W iado
mości.

PRO G R AM  I
W IA D O M O Ś C I: 14, 15, 16, 17, 18, 1», 
26 22, 23.
14.05 P ropozyc je  do ł is ty  przebo jów . 
14.50 W iersze Laszlo Nagya. 15 ;D 
S tud io  M ło d ych . 16.05 M uzyka  '. 
A k tu a ln o śc i, 16.40 P o lskie  p ieśn i t 
m e lod ie . 17.10 D zień  w  Polsce. 17.iS

K o n ce rt dn ia . 18.05 Czas re f le k s ji.
18.30 M uzyka  w  h iszpańsk im  k o s tiu 
m ie. 19.30 Z naszej fo  no te k i. 20 05 
K a le jdoskop  dn ia  20.30 K o n ce rt ży
czeń. 21 K o m u n ik a ty . 21.05 K ro n i
ka  sportow a. 21.15 W ie lk ie  dzieła, 
w ie lcy  w ykonaw cy . 22.10 T e a tr Poi 
skiego Radia. 22.50 Śpiewa zespół 
„L o m b a rd ” . 23.40 Jazzowa dobra
nocka.
PROGRAM  U
W IA D O M O Ś C I: 13.30, 15.30, 18.30,
21.30, 23.50.
13.35 Ze w si i o wsi. 13.50 W ięcej,
le p ie j, nowocześniej. 14 A lb u m  
operow y. 14.30 „W  szk lane j k la tce  \  
14.50 Nowa fa la  fra n c u s k ie j m uzy
k i  ro z ryw ko w e j. 15.40 L u dz ie  i  ica  
pasje. 16. M uzyczne in term ezzo. 
16.20 P ub licys tyka  naukow a. 16.45 
Tak ie  będą Rzeczypospolite . 17 
„T y lk o  dw ie  g o d z in y” . 17.30 In fo r 
m acje d la  k ie ro w có w . 17.35 Odpo
w iadam y na łis ty . 19 Kompozytom 
tygodnia. 19.35 Ś w ia t baśni. 20 N a j
p iękn ie jsza  Jest m u zyka  polska. 
20.45 J S. Bach — IV  K o n c e rt k la 
w esynow y. 21 R e c ita l w ieczoru , 
21.40 W ieczór lite ra cko -m u zye zn y  
— reportaż lite ra c k i A nd rze ja  
Bartosza. 22 S łuchacze o k u ltu rz e .
22.10 W kręgu  w ie lk ie j s y m fo n ik i.
22.55 Proza w  odc inkach . 23.05 Z 
h is to r ii rock  and ro iła . 23.40 Poezja 
na dobranoc.
PROGRAM n i
14 L a to  w  f i lh a rm o n ii.  15 Serw is 
T ró jk i.  15.05 B ig -beat, c z y li ro ck  
po po lsku . 16 Zapraszam y do T ró j
k i.  17.30 P o lity k a  d la  w szystk ich . 
18 Serw is  T ró jk i.  18.05 In fo rm a c je  
sportow e. 19 Codziennie pow ieść.
19.30 M ała le tn ia  suita. 19.50 „W łó - 
czyw oda” . 20 K a ta lo g  nagrań. 20 40 
„Jerzego Adam skiego  rozważania o 
k ry ty c e  in te lig e n c ji” . 21 F o lk lo ry 
styczna m uzyka  w łóczęgów  i  poe
tów . 21.27 S tan is ław  Ig n a cy  W itk ie 
w icz „523, u p a d k i B unga” . 21.45 Go
dzina jazzu. 22.45 „24 godz iny w  i *  
m in u t” . 23 zapraszam y do T ró jk i,
23.55 P ó łnoc poetów.
PROGRAM  IV
W IA D O M O Ś C I: 1S, 17, 19. 22.40
14.30 C hór K o le g iu m  K ró lew sk iego  
w  C am bridge. 15.05 Środa lite ra c k a .
15.30 P opo łudn ie  melom ana. 17 05 
P iosenka dnia. 17.10 D z ienn ik . 17.20 
G w iazdy  jazzu. 17.40 Nasz s tó ł pow 
szedni. 18 Ze ś w ia to w e j estrady.
18.30 Środa lite ra c k a . 19.05 P ły ta  
d n ia . 19.30 W ieczór w  f i lh a rm o n ii.
21.10 K lu b  Stereo. 22.40 Nocne d '-  
ve rtlm e n to . 23.40 G łosy, in s tru m e n 
ty , nastro je .
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PRZEDSIĘBIORSTWO A U TO M ATYKI 
I  APARATURY POMIAROWEJ 

„MERATRONIK” 
w Szczecinie

al. Bohaterów Warszawy 42/43 
tel. 430-51 wewn. 70

ogłasza zapisy do klas I

na rok szkolny 1982/83
DO ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ 

Ministerstwa Przemysłu Maszynowego w Szczecinie 
w zawodzie

TOKARZ-FREZER

Wymagane dokumenty: podanie i zgoda rodziców, 
życiorys, świadectwo zdrowia, karta zdrowia, wykaz 
ocen za pierwsze półrocze, trzy fotografie, świa
dectwo ukończenia szkoły podstawowej należy do

starczyć po zakończeniu roku szkolnego.

Dokumenty należy składać w Dziale Spraw Pracow
niczych PAiAP „Meratronik”  w Szczecinie, al. Bo
haterów Warszawy 42, pokój 133. Termin zgłoszeń 
upływa z dniem 31 lipca br. Szkoła nie posiada 

internatu.
1688-K! ............

KOM UNALNE  
PRZEDSIĘBIORSTWO  

REMONTOWO-BUDOWLANE  
NR I

w Szczecinie 
ul. Potulicka 59 

przyjmuje
w ramach 2-letniego 
dochodzącego OHP

chłopców 
w wieku 16-18 lał

z ukończoną szkołą podstawową 
względnie bez ukończenia szko
ły podstawowej w celu przy

uczenia w zawodach:
+  murarz
+  betoniarz-zbrojarz
♦  cieśla-stolarz
4> malarz budowlany 
+  dekarz 

blacharz 
+  posadzkarz 

elektromonter
♦  zdun

W czasie pracy w OHP 
junacy otrzymują:

— wynagrodzenie wg obowiązują
cych stawek

— premię do 25 proc. wynagrodze
nia

— odzież ochronną i roboczą. 
Przyuczenie do zawodu trwa 2 lata. 
Zgłoszenia przyjmowane są przez 
przedsiębiorstwo — adres jw . —

w  pokoju nr 16 w godz. 8—13. 
Przedsiębiorstwo nie zapewnia za

kwaterowania.
2330-K

Pracownicy poszukiwani
OKRĘGOWY URZĄD 
TELEKOMUNIKACJI 
MIĘDZYMIASTOWEJ 

w Szczecinie 
al. Wyzwolenia 70

zatrudni
kandydatki na stanowiska 

TELEFONISTEK
CENTRALI MIĘDZYMIASTOWEJ

Wymagane skierowanie z Wydziału Za
trudnienia. Bliższych informacji udziela 
sekcja pracownicza tel. 22-58-56 lub oso

biście w pok. 307.
2661-K

PRAC A

S A M O D ZIE LN E G O  m u
ra rza  z pom ocn ik iem  
do budow y b u d yn ku  
gosDodarc ze g-o poszuku
je  te l .  378-24. d o  godz. 
20. 16317-0

M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a try m o n ia ln e  
..W esta”  zm ien ia  sa
m o tn o ś ć  w  udane m a ł
żeństwo. In fo rm a c je  w  
godz. 9—17. Szczecin, u l. 
Ż upańsk iego  6/8. te l. 
22-33-22. I93-K
IN TE R E S U JĄ C E  o fe r ty  
m a trym o n ia ln e  D osiada 
„V e n u s ” , K osza lin ,
C zarn ieck iego  7.

4-P
S A M O T N I — w  założe
n iu  ro d z in y  d ysk re tn ie  
pomoże W am  Bèuro Ma 
try m o n ia ln e  ..R odzina”  
— Szczecin, u l.  Rosen
bergów  110 — te l.  765-70.

152-K
W D O W A w  podeszłym  
w ie k u  k u ltu ra ln a , p rzy  
s to i na. niezależna z 
m ieszkaniem , pozna pa 
na od 65—70 la t. bez na 
lo g ó w , k u ltu ra ln e g o . Cel 
m a trym o n ia ln y . O fe rty  
B iu ro  Ogłoszeń Szcze
c in  15030.
S A M O T N Y  la t 58 bez
ro d z in y  o ra cu la cy . po
zna Dania do  la t  62. 
C el m a trym o n ia ln y , 
fe r ty  B iu ro  
Szczecin 14930

N IERUCHO M O ŚCI

PO pow roc ie  z zagra
n ic y  ku p ie  dom  (może 
być  do rem on tu ), ew en
tu a ln ie  gospodarstwo 
ro ln e  z domem, do 50 
k m  od Szczecina w  po
b liżu  lasu i rzek i lu b  
jez io ra  O fe rty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 14766. 
DO M EK z ogrodem  c.O- 
wod -ka n  S k o lw in  — 
sprzedam . O fe rty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 15124.

POŁ dom ku (góra) na 
Głebockiem garaż, ogród  
zam ien ię  na dwa poko
je ty lk o  w łasność Tel. 
710-57 14924-0
D W A m ieszkania w ła 
snościowe w  d om ku  — 
własność hiooteczna 
o ra *  2000 m k w . ogro
du. w raz  z dz ia łka  bu 
dow lana zam ienię na 
dw a m ieszkania r no 
wego bud o w n ic tw a  Wia 
domość: G ra n ito w a  7

15001-G
W K R A K O W IE  snrze- 
dam  dz ia łkę  4000 m  kw .. 
w iadom ość Szczecin — 
22-89-41 14907-45
D O M EK w łasnościow y 
stare b u d o w n ic tw o  w 
D ąb iu  zam ien ić  na M-2 
i M-3. O fe rty  B iu ro  O- 
ełoszeń Szczecin 14995. 
DOM jedn o ro d z in n y  — 
sprzedam  O fe rty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 14989

DO M EK w łasnośc iow y 
w  szeregowcu 4 ooko ie

Pracownicy poszukiwani
SZCZECIŃSKA 

STOCZNIA REMONTOWA

zatrudni zaraz
następujących pracowników:

♦  kobiety na stanowiska robotnic gospo
darczych i transportowych oraz poko
jowych

♦  monterów' rurociągów okrętowych
♦  spawaczy gazowych I elektrycznych
♦  ślusarzy
♦  tokarzy
♦  elektryków z uprawnieniami RDT 

względnie SEP
♦  maszynistów żurawia (operator dźwigu)
♦  malarzy-konserwatorów
Od kandydatów wymagane jest skiero
wanie z Wydziału Zatrudnienia i Spraw 
Socjalnych Urzędu Miejskiego. Zgłoszenia 
przyjmuje oraz udziela informacji dział 
kadr I szkolenia zawodowego stoczni, ul. 
Ludowa 13, pok. 14, tel. 242-331 (dojazd 
tramwajem lin ii 5, 6, 10, 11 lub autobu- 
______ sem 67). 1978-K

ogródek p rzydom ow y 
na Żelechow ie , zam ie
n ię  na dw a m ieszkania 
M -2 i  M-3. kw a te ru n k o 
we lu b  spółdzielcze, te l. 
761-15. 14969-G

GOSPODARSTW O ro l
ne 8.60 ha z now a obo 
ra. b lis k o  Szczecina — 
sprzedam . O fe rty  B iu 
ro  Ogłoszeń Szczecin 
14963.

K U P N O

K O ŁO  przednie i  ty ln e  
do W aeanta lu b  Passa
ta  — ku p ie . Te l. 22-45- 
79. 14986-0
RUDE s k ó rk i z n u t r i i  
—• ku p ie . Tel. 22-12-92.

14921-G
O VER LO C K -  ku p ie . 
O fe rty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 15027.

B E T O N IA R K Ę . deski 
sza lunkow e p iln ie  k u 
p ie  lu b  w ydz ie rżaw ię . 
Te i. 376-24. po godz. 20.

16318-G
S Z K Ł O  szklarniowe ł  
kuchnie węgłowa — ku  
ple. O ferty  B iuro  Ogło 
szeń Szczecin 15036.

P A R K IE T  bukowy — 
kupie. Te l 724-«.

14937-0

ROŻNE

T V  COLOR — 429-74 -  
zak ład . N a ru to w icza  5. 
M e ta lo tec łm ika .

19896-0
TELEPO G O TO W IE —
S ła w o m ir M a r ty n iu k  — 
88-474 12412-0

TE LEPO G O TO W IE —
Z dz is ław  U znańsk i — 
22-85-97 1S082-G

TELEPO G O TO W IE — 
M arek  S iro w y  — 524- 
158. 15044-0

A N T E N Y  — us ług i dla 
osób p ry w a tn y c h  1 
p rzeds ięb io rs tw  — Hen
r y k  C hrostow ski. te l. 
233-022 13014-G

B E ZP Y ŁO W E  c y k lin o -  
w an le  — Rom an P aw lak
— 23-00-82 . 14629-G

N A P R A W A  urządzeń 
ch łodn iczych . lodów ek
— G rzegorz G u rv n  —
te l 34-770 15061-G

TRAN SPO R T m ebli, 
p rze p ro w a d zk i - -  Hen
ry k  K o z ło w sk i — 765-58 

14668-G
P R Z E P R O W A D ZK I —
Rvszard Sakow icz te l. 
22-04-70 15293-G

G ŁO W IC E m agnetofo
now e stereo kasetowe, 
japońsk ie  H i-F i — inż. 
Jerzy T u r liń s k i W-^-72.

15893-C
W A R S ZTA T E le k try k i J 
D ia gnos tyk i s iln ika  u l 
K o m u n y  P a rysk ie j 46/2
— Jan Za jae  — w zna
w ia dz ia ła lność od 12 
lloca
Z A G IN A Ł  fo k s te r ie r  na
G um ieńcach W 
mość: te l 767-75

16149-0

NYSĘ 501' no rem oncie 
o raz  D iesla Stara 27 w 
całości lu b  na części — 
sprzedam. Jerem i Po
toczny M ie le n k o  9 crp 
G ry f in o  2«02-K

F IA T A  126p. fa b ryczn ie  
nowego sprzedam. Tel. 
708-29 (16—19).

16309-G
T A R P A N A  (1976) sprze
dam . W ęgorzyno, u l. 
Zam kow a 10. 70-P
F IA T A  1500 p po w ypad  
k u  z n o w ym  s iln ik ie m  
— sprzedam . K oście lna 
45/3. 14972-G
SYRENĘ 105 — sprze
dam . J a g ie łły  15. godz. 
15—18. 14986-0
F IA T A  860 S p o rt — 
sprzedam. Te l. 791-097.

15024-0
F IA T A  125p po w ypad
k u  sprzedam . W iado 
m ość: Radziszewo 1 — 
la k ie rn ia  sam ochodo
wa. 15025-G
SYRENĘ 105 (1977) stan  
d o b ry , sprzedam . Tel. 
613-356. 15042-G

F IA T A  125p (1977) sprze 
dam , DerdowsSciego 
32/14. 14926-0

Ł A D Ę  (1977) — sprze
dam . Te l. 37-234.

14932-0
F IA T A  126p. Skalda, te 
lę w teo rek  — sprzedam . 
U l. K s iężne j A n a s ta z ji 
18/7, po 16. 14862-0

S ZY B Ę  p rzedn ia  do 
Passata sprzedam . TeL 
22-78-64. 14913-0

A K U M U L A T O R . zde
rza k  do S yre n y  — sprze 
dam . Te l 520-341.

15029-0
R A D IO O D TW A R ZA C Z
sam ochodow y ..W iraż”  
— sprzedam . T e l. 82-17- 
80 15040-0
M Z TS 250 — sprzedam. 
U l. P iękna 10/8.

14958-0
T A K S O M E TR  P o lta x  1 
z osprzętem  — sprze
dam. Z ag łoby 33/1.

15067-0
B O N Y  PeKaO — sprze
dam . O fe rty  B iu ro  O - 
głoszeń Szczecin 14964.

FR Y TK O W N IC Ę , lodów  
ko -zam raża rke  gastro
nom iczna m ała — sprze 
dam . Ś w inou jśc ie , te l. 
30-51. po  20 14996-0

FO T E L In w a lid z k i na 
kó łka ch  sk ładany  prod. 
fra n c u s k ie j u żyw any  
oraz  garaż b łasza k  ty 
p ow y, sprzedam . Dzwo
n ić  — te l 395-31 d o  17.

15002-G
W Ó ZEK soacerówke 
N R D  — sprzedam K o
p e rn ika  11/12 tn 15

16050-G
W Ó ZEK g łębok i prod. 
N R D  z o k ie n ka m i w  
d o b rym  stan ie  sprze
dam  U l. W ojciecha 15/3 

14941-G
NOW E deski 25 mm -  
sprzedam  Osiedle Ksia 
żat P om orsk ich  P -^ - ł- r -  
ska *3/4. 15048-G

G LA Z U R Ę  k ra jo w a  — 
snrzedam  O fe rty  B iu 
ro  Ogłoszeń Szczecin 
1494«
P Ł Y T K I o rzybo rsk ie  
g lazurow ane — sprze
dam W iadom ość, te l 
754-® oo godz 20

14948-G
G AR A Ż blasza n y  orzv 
u l. O ra w sk ie j (Pom o
rzany) — snrzedam  Wia 
domość: Szczecin W ło 
ściańska 41/5 oo 18

1505«-G
K IO SK h a n d lo w y  Ż u 
ka — snrzedam  Tel 
92-46-55 (17—20)

15057-G

Współpracownikom z Wojewódzkie
go Zakładu Weterynarii, pracowni
kom Obwodu Lecznictwa Kolejo
wego Szczecin, księżom parafii pod 
wezwaniem Najświętszego Serca Pa
na Jezusa i  wszystkim, którzy 

wzięli udział w pogrzebie 
śp.

Jana Tomaszewskiego
serdeczne podziękowania 

składa
RODZINA

K E M P IN G  1 tow arow a  
sprzedam . Tel. 726-08.

14917-G
4-TO M O W Ą e ncyk lope 
d ie  sprzedam . Te l. 713- 
3«. 14833-C
ZŁO TE  o b rą czk i sprze
dam . Ś w inou jśc ie , te l. 
74-106. 14975-G
Z Ł O T Y  łańcuszek — 
sprzedam . Te l. 422-74.

15047-G
S U K N IĘ  ślubna sprze
dam. U l. U n is ła w y  18/15.

M834-G
L IS Y  n ieb iesk ie  — sprze 
dam . Tel. 355-68. od m 
do 18. 14936-G
O BR A Z W iliam a  K o r in  
tha — sprzedam . Tel. 
612-288 (6—22).

14814-0
NO W Y m agneto fon  
„ A r ia ” , nowa skrzyn ie  
b iegów  S yreny , szafę 
d w u d rzw iow a , w e rsa l
kę. fo te l ik i  m ahoń — 
sprzedam. Zaw adzkiego 
15/31. 14953-C
K A N A P Ę  jednoosobowa 
— sprzedam. Tel. 711-83.

14974-G
K A N A P O T A P C Z A N
„S u łta n ”  ta n io  sprze
dam . T e l. 82-01-45.

14998-G
K O M P LE T  s to ło w y  swa 
rzedek i — sprzedam. 
T e l 22-17-21. 15009-G

N O W Y segm ent „ K u ja 
w y ”  sprzedam . Tel.

NO W Y dyw a n  3X5 — 
sprzedam. Te l. 35-180.

I4991-G
D Y W A N  sprzedam. Tel. 
401-20. 14879-G

P U D E L K I — sprzedam .
Tel. 22-76-56.

M896-G

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  2 -poko jo - 
w e. 46 m  k w . — sprze
dam . Te l. 525-386.

15026-G
PO SZU K U JĘ  n ieum eb lo  
w anego m ieszkania na 
okres 1—2 la t. O fe rty  
B iu ro  Ogłoszeń Szcze
c in  14910.
2-POKOJOW E m ieszka
nie . 47 m  k w .. w  no
w y m  b u d o w n ic tw ie , 
kw a te ru n ko w e  p rzy  u l. 
B udz iszyńsk le i z  te le fo  
nem. zam ien ię  na dwa 
m ieszkania iednopoko jo  
w e (te le fo n  w  jednym ) 
lu b  m ieszkanie 3-poko- 
jow e  z te le fo n e m  — te l. 
822-076 14909-G
M-3 kw a te ru n ko w e , cen 
tru m . zam ienię na dwa 
sam odzielne m ieszkania 
— U n is ła w y  5/29.

14952-G
K A W A L E R K Ę  w łasno
ściową, te le fon , c e n tru m  
Poznania zam ienię na 
w łasnościow e z te le fo 
nem Szczecin. Tei. 773- 
18 po 17. 14951 -G

PO KO j  z  ku ch n ia , sło
neczny. stare b u d o w n i
c tw o . bez w ygód, żarnie 
n ie  na m ieszkanie 2- 
oo ko io w e  z w ygodam i. 
Może być  stare b u dow 
n ic tw o . W a ru n k i do 
uzgodnien ia . Te l. 22-77- 
75* 14950-0
POGODNO, m ieszkanie 
w łasnościowe. 5 -ookoto 
we 1 n ie tro  earaż. za
m ien ię  na 2- lu b  3-poKO 
1owe. O fe rty  B iu ro  O- 
ełoszeń Szczecin 14947

M -3 nowe bud o w n ic tw o  
śródm ieście  — sprze
dam  O fe rty  B iu ro  O-
ełoszeń Szczecin 14945

P A N I w yn a jm ę  p o kó j 
w  zam ian  za pomoc 
O fe rty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 14940

B E Z D Z IE T N E  m ałżeń
s tw o  dos żuku  1e 1—2 po
k o i z k u ch n ia  i  używ a ł 
noścla ła z ie n k i. O fe rty  
B iu ro  Ogłoszeń Szcze
c in  14935

w y n a j m ę  p o k ó j n ie -
u m eb low any  m aryn a 
rz o w i lu b  m ałżeństw u 
bezdzietnem u — K ru 
cza 40. 14925-G

M IE S Z K A N IE  dw u p o ko  
Jowe. zam ien ię  na ró w  
norzędne Tel. ,23-05-91.

14922-G

M-4 w  Szczecinie, za
m ien ię  na rów norzędna 
lu b  m n ie  jsze w  Gole
n io w ie , n a jc h ę tn ie j w  
a le i Róż. Tel. 52-00-74.

14918-G

M-4 d w upoko jow e . cen
tru m . zam ienię na ka 
w a le rkę  lu b  sprzedam , 
dz ie ln ica  obo ję tna . O - 
fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 14914.

M A R Y N A R Z  Z żona
(bezdz ie tn i) poszukuje 
P iln ie  sam odzielnego, u- 
m eblow anego 3 -ooko io - 
wego m ieszkania. Tel. 
78-401 14911-G

P O K O j nie um eb low any
do w yn a ję c ia  — Pogod 
na 30b 15072-G

M IE S Z K A N IE  spó łdz ie l 
cze M -5  czte ro  p o ko jo 
we. w y s o k i p a rte r, o - 
s ied le  Zawadzkiego, te 
le fo n . zam ienię na k a -

m leszkania w  n ow ym  
bu d o w n ic tw ie . Te l. 79. 
30-76 00 godz. 16.

15062-0

M-4 w  Ł u k o w ie  zam ie
n ię  na podobne lu b  
m nie jsze w  Szczecinie 
lu b  o ko lic y . O fe rty  B ń j 
ro  Ogłoszeń Szczecin 
15052.

W Y N A JM Ę  pan i um e
b lo w a n y  p o kó j z ku ch 
n ia  che tn ie  na um ow a 
z przeds ięb io rs tw em  — 
te l 704-85 16916-0

M -2 w  Szczecinie za
m ien ię  na podobne w 
Rzeszowie. O fe rty  —» 
Rzeszów. Ha nasię w ic  za 
20/11. 15013-0

KO M FO RTO W E M -3 W
P olicach  sprzedam . O- 
fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 15007

TO R U Ń  — M -2 do za
s ied len ia  w łasnościowe. 
37 m  k w .. dw a pokoje, 
zam ien ić  na podobne 
Szczecin. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 14994.

M IE S Z K A N IE  3 -póko jo -
we. ko m fo rto w e , ogrze 
w a n ie  aku m u la cy jn e . 
I I I  p s ta re  b u d o w n i
c tw o  cen tru m , zam ie
n ię  na 2 m ieszkania 2- 
noko jow e  nowe b u dów  
n tetw o. O fe rty  B iu ro  O 
głoszeń Szczecin 14968.

M-2 z te le fonem , now e 
bu d o w n ic tw o , zam ienię 
na w ieksze. now e bu 
d o w n ic tw o  te le fo n . Teł. 
82-36-60 1418R-G

Z G U B Y

Z G U m O N O  W kładkę n r  
S 897380 na nazw isko  
Zenona K ró liko w ska .

69-P
IW O N IE  I  M O NICE
S ŁU G O C K IE J sk radz io 
no w k ła d k i do dow odu 
osobistego M159-G

K R Y S T Y N IE . W A LD E 
M A R O W I I  W A ŁD E M A  
ROW I (svn ł C IM OCHOW  
S K IM  skradz iono  k a t -
t "  w o jew ódzk ie

14152-0

TAD E U S Z SW IGOŃ r.BU 
b i ł  w k ła d k ę  do dow o
du  * k a r tk i w o jew ódz
k ie  18217-G

JO LA N C IE  LE U SZ skra  
dz lono  w k ła d k ę  T  491708.

16211 -G

Z G U B IO N O  w k ła d kę  
zaopatrzen iow a na naz
w isko  R om an K o m o ro w  
sk i 16200-G

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  -  d z ie n n ik  RSW .P ra sa —K siążką R uch”  W Y D A W C A : Szczecińskie W yd a w n ic tw o  Prasowe R E D A K C JA - o l H o łdu  P rusk iego  8 70-550 Szczecin 
sk r poczt 70-925 R edaguje k o le g iu m  TE LE F O N Y : ce n tra la  430-21 s e k re ta ria t fe d  naczelnego 457-41 sekre ta rz  re d a k c ji 467-21 dz m ie jsk i 462-35, dz e k o n o m -m o rs k i 427-77 
dz. s p o rto w y  379-50. dz łączności *  C zy te ln ik a m i 450-21 O G ŁO S ZE N IA  p rz y jm u je  B iu ro  Reklam  ) Ogłoszeń 70-550 Szczecin pi H o łdu  P rusk iego  8 te l 394-34 Za treść \ te r 
m in  d ru k u  ogłoszeń red a kc ja  n ie  ponosi odpow iedz ia lnośc i Je d n o s tk i gospodark i usoo leczn ione i in s ty tu c ie  i o rgan izac je  spo łeczno-po lityczne sk ła d a ła  zam ów ienia w  m ie j
scow ych oddzia łach  RSW „P rasa—-Książka—R uch”  w  m ie jscow ościach zaś w  k tó ry c h  n ie  ma oddzia łów  — w  urzędach oocztow vch lu b  u doręczyc ie li C zy te ln icy  in d y w i
d u a ln i o p łaca ją  p renum era tę  w y łą czn ie  w urzędach pocztow ych i  y  d o ręczyc ie li na ro k  następny: do dn ia  10 m iesiąca ooorzedzalacego o kres  p re n u m e ra ty  na pozostałe 
w  te rm in a c h : od 25 lis topada na s tyczeń I  k w a rta ł.  I  pó łrocze  ro k u  następnego 1 ea łv  okres roku  bieżącego. Cena o re n u m e ra ty  miesięczna do 20 czerwca b r OT z ł od 
t  lipca  br. 109 z ł za I I  k w a r ta ł 261 zł za następne k w a r ta ły  327 zł za H  półrocze 657 zł Nr indeksu 35034 D ru k  S-zczeeińskie Z a k ła d y  G ra ficzne  P-®
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I IK osm etyka „zie lonych  p łuc

Wypoczynek w mieście
SZCZECIN należy do nicliemese grona miast 

cych w swoich granicach administracyjnych i  na ich obrzezać» wania sziaków turystycznych, 
wspaniale warunki naturalne do czynnej I biernej rekreacji. NIE Są to więc jak widać 
Bogactwo terenów zielonych —lasów komunalnych i  parków, plany nierealne. Z reguły jest 
a także obszarów wodnych umożliwia i ułatwia wybór formy to po prostu drobna kosmety- 
wypoczynku. ka, usprawnienie istniejącej
ZRESZTĄ w dni pogodne na my szczecinian. Jedni wolą tazy ‘ p o S ^ m i S i ń S w  

, miejskich plażach oraz w la- chłodzić sią w wodzie, mm szu "J™  S u  chodzi orekreacje  
sach spotkać można całe tlu - kają ochrony przed upałem w miasta jesu chodzi o rekreację
............ .......... ......... - — cieniu lasów, często zbierając są niewątpliwie większe a a

grzyby lub jagody i  maliny, kiedykolwiek. Ze względu na 
Jeszcze inni w większych gru- trudności komunikacyjne, wyz- 
pach odwiedzają tereny sporto- sze za korzystanie ze
we i biwakowe, bo taka forma wszystkich form wypoczynku 
rekreacji wydaje im się naj- -  statystyczny mieszczuch’ 
bardziej interesująca i  dostar- chętniej niż dotychczas sięgnie 
czająca najwięcej wrażeń. P° możliwości ciekawego spę-

Tereny te nie są jednak w dzema czasu we własnym gro-

Notatnik szczeciński
•  S P E C JA L IS T Y C Z N Y  Zespół G ruź 

U czy i  C horób P łuc  p rzy  u l. Jano
s ik a  1—3 in fo rm u je , że w  czasie od
1 do 31 s ie rpn ia  b r. D z ia ł Badań 
R a d io fo to g ra f icznych  będzie n ie 
czyn n y  z pow odu ko n se rw a c ji apa
ra tó w . Badania ra d io fo ta g ra ficzn e  
k la tk i  p ie rs io w e j k o n tro ln e  i  do 
k a r t  zd row ia  w yko n yw a n e  będą 
przez D z ia ł Badań M a łoob razko 
w y c h  S pec ja lis tyczne j P rzych o d n i 
n r  2 p rzy  a l. Jedności N a rodow e j 
12. codziennie, z w y ją tk ie m  sobót, 
w  godz. od 8 do 15.

•  W DK Zam ek zaprasza m ło 
dzież spędzającą w akac je  w  m ieście 
na k u rs  ta iic  a tow arzysk iego  w 
Aniach od 2 do 13.V I I I .  o raz  na 
r gr y  na g ita rze  d la  począ tku- 
;{ących w  dniach  od 2 do 22.V III. 
b r .  Z a jęc ia  o dbyw ać s ię  będą w
2 tam  k u  codz ienn ie  (z  w y ją tk ie m  n ie  
d'ziel) w  godzinach pop o łu d n io 
w ych . In fo rm a c ji udzie la  się pod 
t«4. 349-71.

Vgubiono-znaleziono
W  OB. P O N IE D Z IA Ł E K  w  a le i 

lo n ta m i znaleziono pieska (ow czar
k a  n izinnego), k tó ry  czeka na w łaś 
ę ic ie lą  p rzy  al. M. B uczka 38/22 
te ł. 47J-81.

Kronika wypadków
W C ZO R A J oko ło  godz. 14.20 p rzy  

B ra m ie  P o rto w e j weszła m im o  
Czerwonych św ia te ł na  jezdn ię  l  
w p a d ła  pod ko ła  sam ochodu do
stawczego ,-,2uk”  69-le tn ia  Irena  R. 
K o b ie ta  doznała bardzo pow ażnycti 
obrażeń i  p rzebyw a w  szp ita lu  
p rz y  u l. A rk o ń s k ie j.

O D K Ą D  zniesiono reg lam en tac ję  
a lk o h o lu , pogotow ie  ra tu n k o w e  i 
M O  n o tu ją  znacznie w iększą liczbę  
w y p a d k ó w  i In n ych  w ydarzeń , k tó  
ty c h  „b o h a te ra m i”  są p ija n i. O to 
k i lk a  p rz y k ła d ó w  z w czorajszego 
d n ia : O godz. 16 w  m agazynie 
W P H W  p rz y  u l.  T k a c k ie j spadł ze 
schodów  zam roczony a lkoho lem  
p ra c o w n ik  m agazynu, 45-le tn i A le k  
Sander M. L e ka rz  pogotow ia  skie
ro w a ł mężczyznę do... izb y  w y 
trzeźw ień . W  P a rk u  K asprow icza  
w y w ró c ił się i... n a tych m ia s t za
snął zm ożony w ódką 35-le tn ł K a 
z im ie rz  Sz. Z d e zo rie n to w a n i p rze 
chodnie w ezw a li pogotow ie  ale o- 
kaza ło  się, iż  m ężczyzna n ie  do
z n a ł żadnych  obrażeń. W  Rzędzi- 
uach  k o ło  Szczecina 17-le tn i ( !)  Je 
rz y  P. u p ił się do tego s topnia 
iż  s tra c ił p rzytom ność i  -rodzina 
w ezw a ła  pogotow ie. W izy ta  lekarza  
okaza ła  się je d n a k  n iepo trzebna. 
M n ie j szczęścia m ia ł 35-le tn l S ta
n is ła w  B „  k tó ry  na  u l. S iko rsk ie 
go w y w ró c ił się po p ija n e m u  na 
ch o d n ik u  i  ro z b ił sobie g łow ę. Od
w ie z io n o  go, z o b ja w a m i w strząś- 
n ie n ia  mózgu — do szp ita la  przy 
uL  A rk o ń s k ie j. (ap)

idealnym stanie. Można je je
szcze poprawić i  doposażyć tak, 
aby użytkownicy byli zadowo
leni. Plany zagospodarowania 
w te j mierze istnieją. Jednost
ką odpowiedziałną za ich ¡koor
dynację i  wykonanie jest Wy
dział K u ltu ry Fizycznej ł  Tu
rystyki UM.

W IĘKSZO ŚĆ prac  na k ą p ie liska ch  
m ie jsk ich , o b ie k ta ch  spo rtow ych , 
p rzys tan iach  w ę dka rsk ich , pa rkach , 
lasach i  sz lakach tu rys tyczn ych  p la  
now aoa je s t na ro k  1983, a za trz y  
la ta  szczecinianie p o w in n i u jrze ć  
skończone 1 zadow ala jące e fe k ty  
ty c h  dz ia ła ir.

P oda jem y dziś n ie k tó re  ty lk o  z 
zap lanow anych zadań. N a k ą p ie li
sku  „A rk o n k a ”  zam ierza się np. 
u ru ch o m ić  w iększa liczb ę  n a try 
skó w  zarów no na o tw a r te j przestrze 
n i ja k  i  w  pom ieszczeniach k ry ty c h . 
W zbogacić się m a ją  Również u rzą 
dzenia zabawowe d la  d z ie c i i  ma 
być w ykonane  betonow e k o ry to  «a 
n ita rń e  w o kó ł basenów po to  by 
och ro n ić  wodę przed zanieczyszcze
n ia m i. N a D z ie w o k liczu  z k o le i zo
s tan ie  poddany re m o n to w i m ost łą 
czący p lażę z lądem , o 1 ha zosta
n ie  też pow iększona p laża tra w ia 
sta. Na Jez. Dąbskiim  w ybudow ana  
będzie sza tn ia -p rze b ie ra ln ia . Na 
G łębokiem  m a ją  zostać p rz y  w róco 
ne do ogólnego u ż y tk u  tzw . p la 
że leśne, n ie  strzeżone. N a p laży  
M ieleńs-kie j p la n u je  się p rzyw ró c ić  
fu n k c jo n a ln o ś ć  p o lu  nam io tow em u 
na ok. 50 nam io tów . Zap lanow ana 
je s t także  rozbudow a k o r tó w  te n i
sow ych na W zgórzu H etm ańskka , 
urządzenia na tym że osied lń  to ru  
saneczkowego. E s te tyza c ji i  rozbudo 
w ie  poddanych  będzie też 13 p rz y 
s ta n i w ę d ka rsk ich  fu n k c jo n u ją c y c h

Śmietniko—gablota
PRZY al. Woj. Polskiego 11 mie

ści się zakład reklamujący „usługi 
modniarskie".

I nie nazwa czy wyroby tego 
zakładu zwróciły naszą uwagę, 
a gablota wystawowa. Brak szy
by i wystawa pełna opakowań 
po lodach „Bambtno”  naprawdę 
skutecznie przyciągają wzrok o- 
sób, które nie wiedzą co zrobić 
z papierkiem po zimnym sma
kołyku (nie ma w pobliżu koszy 
na śmiecie).

dzie. (wys)

Sklepy mięsne
czynne do godz. 19
JAK się dowiadujemy 

sklepy mięsne w  Szczeci
nie będą od dziś czynne 
dłużej, tj. do godz. 19.

Decyzję tę podjął wice
wojewoda szczeciński A. 
Głowacki, aby umożliwić 
mieszkańcom sprawniejsze 
wykupienie należnych przy 
działów. Zwiększano także 
dostawy.

Zmotoryzowani w kłopocie

DO SZCZECINA zjechał cyrk „Arena” . Należy — do najwięk
szych w naszym kraju. Pierwsze występy artystów odbędą się 
31 bm. Bilety w ramach przedsprzedaży można już nabywać w 
„Orbisie". W programie m. in.: tresura zwierząt, akrobacje napo
wietrzne, występy iluzjonistów. Jeszcze w tym roku cyrk „Arena1' 
wyjedzis na tournee do Japonii. Fot. Z. Jodkawski

Drogocenne 
źródło prqdu

AKUMULATOR Jest Je- m acja , iż sam Szczecin o trz y m u j«  A r v u M u u a i o R  V  . 4.1 proc. ogó lnych  dostaw  b rzm i ca 
dną z „achlllesowych pięt n a jm n ie j krzepiąco, 
samochodu I naszego prze- i  jeszcze Jedno novum , k tó re  zdą 
rayslu motoryzacyjnego, »1® < U & £
Zważywszy, ze owe zrodlo o trz y m u je  w  dow odzie re je s tra c y j*  
prądu wystarcza na 3—4 nym  własnego sam ochodu a d n o ta - 
1..*,. «I'cnioatac ii kloootv z c ję  °  ty™  ta kc ie  w raz  z datą tran-: U la eksploatacji, Kiopoiy ł kc,L pow s trzym a ło  to  w  znacz- 
jego nabyciem przezylo juz nym s topn iu  speku lac ję  deficytom 
z pewnością wielu naszych w y m i ź ró d ła m i prądu. 
Czytelników. A  te raz k i lk a  lic z b  ob razu jących

ja k ie  szanse m am y na nabyc i«  
a ku m u la to ra . W edług oceny ha n - 

CZY trudno nabyć go w d lo w có w  z P o lm ozbytu , -w  n a j-

sS ecinieJ a^ ;eŝ ; , , “ dt ‘aok: S ^ « ! wu u M ^ r ? i , g uac“ Sp ^ :choć W  stacji obsługi samo miana f irm a  sprzedała 6,5 tys . szt. 
Chodów przy pl. Orła Białego a k u m u la to ró w  o po jem ności 34 A h ) 
nieco zmniejszyły się kolejki, w ty m  ^ ^ * * f i * * ™ $ Z  
Od dwóch miesięcy bowiem ^  g dostaw  do w o j. gorzow skiego 
działa nowy system sprzedaży i szczecińskiego. Tak w ięc 43 proc. 
akumulatorów wprowadzony teJ aości t r a f i ło  na p i. Q rła  B ia łe - 
przez szczeciński oddział Pol- s%mc2aSe gorMj Jesl ,  baterauui 
mozbytu. Polega on na rozdzia- do aam ochodów w iększych  (F ia t 123. 
le całej puli towarowej na mia W arszawa, Syrena i  ty p y  pochod«.

j «minv w ilościach w vni- ne). Jak wskazują wyliczenia, dJ- sta 1 gminy, w uobczacn w jiu  tychczasowe dostawy towaru urnoż- 
kających z liczby zarejestro- uwijają właścicielom wspomnianych 
wanych samochodów na da-
n y m  terenie. dłuższy n iż  fab ryczna  norm a!

, _ . .  T rag iczn ie  w ręcz  sy tuac ja  w yg lą *
T A K  w ięc p rzy  p l. O rła  B ia łego  da z a k u m u la to ra m i 6 -w o lfcow yjtt 

p rz y je z d n i n ie  m a ją  już czego szu- do T ra ban tów . W  ty ra  roku sprze- 
kać. O bs ług iw an i są tu  je d y n ie  <|a,no ic h  (w  dw óch  w o jew ódz- 
m iesźkańcy Szczecina, K o łbaskow a. tw a ch) sztuk. Podczas gdy
Now ego W arpna i  P o lic . P rzy o k a - dop ie ro  zaw iera jąca  1 OOO sztuk d i -  
z j l  w a rto  przypom nieć, że nasz od - stavva zasp o ko iła b y  is tn ie ją ce  pds 
dz ia ł P o lm ozby tu  za o pa tru je  az dw a trze b y  
w o jew ódz tw a  — szczecińskie 1 go
rzow skie . W ty m  kon tekśc ie  in fo r -  CO więc robić? Trudno nam 

w takiej sytuacji poradzić coś 
Czytelnikom. Chyba tylko to 
aby bardziej dbali o „czarne 
skrzynki”  zamontowane w sa
mochodzie. Częste kontrole po
ziomu elektrolitu, jego gęsto
ści, prądu ładowania akumu
latora pozwalają przedłużyć 
żywot owego detalu o rok czy 
dwa. (mor)

Tramwaje w „kratkę”
SZCZECINIANIE niera2 narze

kali na WPKM, a zwłaszcza na 
nieregularne kursowanie tramwa
jów i autobusów. Jeśli chodzi o 
tramwaje — najwięcej skarżyli 
się na linie nr nr 1 i 10. I rze
czywiście — tu najczęściej zda
rzają się dłuższe przestaje, a pa
tem stada przejeżdżających wo
zów. Ot, choćby dwa dni temu 
— na „dziesiątkę”  w stronę sto
czni trzeba było czekać od 11.10 
do 11.45. W przeciwnym kierun
ku zaś w tym czosie przejechały 
4 tramwaje oznaczone numerem 
,10” . Około godz. 9 zaś bardzo 

mizernie spisywała się „jedyn- • 
ka”. Czy są to jakieś „feralne”  
linie i WPKM nie potrafi sobie 
z nimi poradzić? (su)

Cyrk przyjechał!

tmsssMSiasa 22BE!SESNE3K¡£2g3aSQEK¿&£iSMSgB¡SDIXRBB&KE¡8n3ESfflBMBS333&UfllM2B3innBSMBi

Odwiedziliśmy 50 kiosków O Odwiedziliśmy 50 kiosków

Jak kupujemy „Kurier i *
(Dokończeme ze sir. i )

10—20 egzemplarzy (dostają po 
50), ale... nikt im tego nie za
proponował.

O dzielnicy Nad Odrą nie 
chce się nawet mówić. Wszyst
kie placówki „Ruchu”  położone w 
tym rejonie są bowiem zamyka
ne wcześniej: albo o godzinie 16, 
albo o 17. „Kuriera”  zabrakło 
wszędzie. Z jednym wyjątkiem: 
w kiosku nr 238 przy ul. Ko
ścielnej, leżał plik naszej gazety. 
Za to dopytywano się o nią bez
skutecznie w jedynej, C2ynnnej po 
godzinie 17, placówce przy ul. Li
powej (na pętli „szóstki” ). To sa
mo było — w kiosku przy ul. 
Druckiego-Lubeckiego.

—  Zwróciłam się na piśmie do 
„Ruchu”  —  mówi nam kioskarka 
p. Alfreda Kogutowska —-  o zwięk 
szenie przydziału „Kuriera”  przy
najmniej na okres do 15 sierpnia,

kiedy sąsiednia placówka jest 
zamknięta z powodu urlopu. A 
tak te 330 egzemplarzy, które 
otrzymałam dziś, sprzedaję w cią
gu 2—3 godzin. Klienci dopytują 
się bez przerwy, ale moi szefo
wie nie reagują wcale na nasze 
listy.

Po godzinie 17 zabrakło także 
„Kuriera" na Niebuszewie. Z tym, 
że właściwie o tej porze więk
szość kiosków była już zamknię
ta. Na wielkim rozdrożu u zbie
gu ul. ul. Staszica, Piotra Skar
gi i Kołłątaja z al. Wyzwolenia 
sytuacja była nietypowa: w kio
sku nr 231 nie było ani jednego 
egzemplarza, w placówce nr 18 
leżało około 30 gazet, natomiast 
przy ul. Barbary na pętli autobu
sowej było tylko 5 „Kurierów". 
A przecież wszystkie znajdują 
się dosłownie obok siebie —  w 
promieniu 50—70 metrów.

W Śródmieściu —  było najle

piej. Odwiedziliśmy w sercu mia
sta 12 kiosków. Gazeta była do
stępna w większości tego typu 
punktów do godz. 17. Potem kio
ski proponowały inne tytuły — 
„Kuriera" w centrum me było.

Zgoła inaczej wyglądała sytua
cja na osiedlu Przyjaźni i Kali
ny oraz na Gumieńcach. W kio
skach przy ul. ul.: Santockiej i 
Jodłowej „Kurier”  jeszcze o godz. 
18 czekał na chętnych. Podobnie 
przy uf. Ku Słońcu, Karola Miar
ki, Kwiatowej i Rosenbergów. 
Widać tam właśnie jakby nad
wyżki naszej gazety, która w jed
nych dzielnicach odkładała się, a 
w innych znowu jej brakowało.

TE, czynione na gorąco obser
wacje 50 kiosków „Ruchu” są 
zbyt pobieżne, by wysnuwać z 
nich daleko idące wnioski. W każ
dym jednak razie rzucają się w 
oczy dwa niepokojące zjawiska.

Przede wszystkim znacznie po
większyła się. liczba kiosków 
czynnych w skróconym czasie 
pracy. Zamykane są one najczę
ściej o godz. 16 lub w najlepszym 
przypadku — o godz. 17, choć 
nie brak i takich, które przesta
ją funkcjonować Już o godz. 13. 
Mają więc — najwyżej dwie lub 
trzy godziny czasu na sprzedanie 
swojego przydziału „Kuriera”. 
Przykład: kiosk przy ul. Firlika 
(przy przystanku tramwajowym) 
zamykany jest już o godz. 15, naj 
bliższa placówka przy ul. E. Pla
ter działa jedynie do godz. 16. 
W całym tym rejonie jedynie 
dwa punkty „Ruchu” czynne są 
normalnie.

Dziwnymi drogami kroczy —>■ 
jak się wydaje — polityka przy
działów gazet do poszczególnych 
kiosków stosowana przez „Ruch”. 
Jeżeli bowiem jedni kioskarze 
skarżą się na niedobór „Kuriera”

a inni — na jego nadmiar, to 
coś tu jest nie w porządku. Oczy
wiście znalezienie właściwej dro
gi wyjścia nie jest sprawą łat
wą. Klienci bowiem szczególnie 
upodobali sobie jedne placówki 
„Ruchu" e inne omijają obojęt
nie. Zadaniem przedsiębiorstwa 
kolportażu jednak jest posiada
nie pełnego rozeznania o tym co 
dzieje się w terenie I elastycz
ne dostosowywanie podaży do po 
pyłu.

Na marginesie tej relacji war
to poruszyć jeszcze jeden pro
blem. Rozumiemy oczywiście, że 
lato jest okresem urlopowym i 
sprzedawcy „Ruchu" mają także 
prawo do odpoczynku. Czy jed
nak można pozbawiać całe osie
dla (a nawet dzielnice) jedynego, 
czynnego po godz. 17 kiosku? To 
pytanie również wymaga odpo
wiedzi,

(W.T.)

c


